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sztućce na srebrzystym metalu - grubo srebrzone. 
Zarządl Warszawa, Wo ska 17. Cenn-ki aralis ~ f·p ~!4o. 

Opieszali przypiszą sobie winę, 
ieżeli otrzymają gorsze miej
sca na rozpoczynających się 

w styczniu 1910 r. bardzo 
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Europa w roitu 1909. 
W roku 1909 nie prowauzono wEnropie 

wojny. Zasługa lO niel1'ąlpli w u europejslllcl dy
plomacyi, która 11mlała la~odz Ć wybuchllj~re co 
chwila zatargi 1U1~<lzJnaroJowe. Rok 190D byl 

więcej niż poprzed[Jie obfity w nIepoko Jąc e wzbu-
rzenia międzynarodowe, praca dyplomacyi była 
też niemalą. 

Kocioł balkańslci wrzał w roku 19G9 niesły
chanie silnie. S t a t u s q u o, wytworzone w ro
ku 1903 na zjeździe w Mti.rzsteg, zostało gwał
townie usunięte. Austrya ogłosiła. jeszcze w Ji. 
stopadzie 1908 rolm aneksyę Bośni, a Bułgarya 
swą niezawisłość państwową. Te dwa przypad· 
ki łącznie z przesileniem wewnętrznem Turcyi i 
Grecyi wywolały długą kampanię-na szczęscie
t J l k o dyplomatyczną . 

Oto lej przebieg: Dnia 26 lutego podpisali 
przedstawiciele Austro Węgier i Turcyi ultlad 
ugodowy. Porta uznała aneksyę, otrzymując 2 i 
pól milionów funtów tureckich odszkudowania. 
Atoli zgoda Turcyi nie zakończyła kwestyj anek. 
syjnej. Jeszcze 3go stycznia minister l\1ilovano. 
wicz oświadczyl \V ~erbskiei skupczynie że na
turalną granicą poludniową dla Austryi Jest linia 
Drawy i Dunaju, że Serbia nie godzi się na 
aneksyę. Partya wojenna pod przewodnictwem 
następcy trouu J erzego parta do wypowiedzenia 
wojny. Zbrojono i mobilIzowano armifj. Au~tro
';y ęgry odp.owiedzial~. zmobilizow.anlem wielkiej 
slły lbro/ne) w Bosm l HercegowInie. Katastro-

I fil. byl'a prawie nif1uchronną· W ostatniej chwili 
l{o;;ya cofnęla Serbii S\'I} pomoc. Izwolski po-

I 
radzll Ser.l~ii zrzeczeni~ się tery.toryaluego od: 
szkodowama. Ale SerbIa Ule cllclala jeszl:za jgc 
do Canos,;y. Dnia lO-go marca zar.ądala prled

I slawien.ia :l_n 1!\sfi pod obrady konferencyi eoro-
p.elskl~J. \V H'den ndrwc l tę propozycyę Wresz
ne l!ltenwllcya R()gyi w Blnłogrodzio, !l. Anglii 
w W leJ uw zażegnała wy buch woju)'. Dnia 31 
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marca skupczyna zgodzi:a się na odwr6t. Wiel- I 

kie państwo cara Łazarza zniknęło z horyzontu ' 
polityCznego. SerbIa otrzymała tylko obietnicę 
traktatu banJlowego z Aus-tryą, a Czarnogóra 
8 kwietnia zwolnioną została od uciążliwego dla 
niej paragrafu 29 tral,tatn berlińs kiego. 

do Salonik na dożywotnie więzieuie w willi Alan- ) dę i kapitał ruchomy, zamiast spadków i nieru
toni. l\llodoturcy wystawili szereg szubienic i u- chomości Z tego powodu ustąp![ patron bloku, 
dowodnili zwolennikom starego systemu, że nie kanclerz Balow. On, który zawsze grosIl zasa:lę 
są gors7yml od bohaterów terroru francuskipg \) nieoclpowieJzialnoścl parlamentarnej ministrów, 
z lat 1793 i 4, od Danton6w i Robespierrów . . u;;tąpić lIlusiał, gdy większość odmówiła mu za
Falctycznym władcą. Turcyl jest l\Omitet mIodo- I ufania. 
turecki, a wyl\onawcil: jego N zkazów armia i jej I Nowy kanclerz BeLhmaun-Hollweg dotą.d nie 
szef SzeflCl't Pasza. I pokazal swej barwy. W fI10wle programowej 0-

Dnia 14 maja zj~('hat cesarz WIlhelm II gi 
do Wiednia. by odebrać hotd wdzięczności za po
moc dyplomatyczną Niemiec ... 

Rosyn, niezadowolona l porażld, oddaliła się 
od Austryi. Włochy coraz bardziej wycofUją się 
z tróI przymierza, Ich pretensye do Albanii go 
dzą się zu petnie z polityką Ros yi. W pływy Au
stryi na Bałl<anie są niechętnie widziane i w Rzy
mie i w Petersburgu. 

Przykiad Austryi i Bułgaryi podziałal za
chęcająco na Grecyę. Marzeniem patryotó" hel
Il'ńskich jest aneksya Krety. Kreta posiada od 
lat dziesięciu autonomię. Zostaje pod opieką kil
ku panstw europejskich, zwiel'zchrlOŚĆ sultana 
.ie~t tylko teoretyczną. Kreteńczycy postanowili 
silą 10 przeć przyłączenie swej wyspy do Grecyi. 
Ale Turcya młodoturecka nie myśli dalej pozwo
lic Się obdzierać. Dnia 5 sierpnia pojawil się u 
rządu grecltiego posel turecki i zażądał, by Gre
cya publIcznie zrzekła się na przyszłość wszel
kich aneksyjnych zamiarów w odnieSIeniu do 
Krety. Rząd grecki zwrócH się z zażaleniem do 
mocarstw opiekuńczych. Ich interwenoya uchro
nl1a Grecyę od napaści za strony Turcyi. Na 
Krecie zapanowato dalej ~status quo". 

Ale zuchwale żądanie Turcyi wywolało falę 
oburzenia w narodZie greckim. Honor narodowy 
wystąpll na scenę. PowstaŁa liga. wojskowa pod 
przewotlnir,twem Zorbasa, potomka bohaterów o 
wolność Grecyi. Przyświecały je) ideały spar
tań~lde: wyćwiczenie wOJska, zbudowanie floty, 
obudzenie patryotyz!llU, usunięcię przekupnej więk~ 
SZOŚCI parlamentarnej. O pinia publiczna skiero
wala się przeciw królowi Jerzemu l. Zarzucono 
mu, że swych stosunków rodzinnych nie użył ce
lem uzysl\ania zgody Europy na aneksyę Krety. 
Synów królewskich prawie wypędzono z armii. 
Dyktatura wojskowa, jak za dawnych AgesiJao 
sów, stoi ponad parlamt'utem 

TUl'cya przeszla przez jeszcze jedno przesi
lenie: 13 kWietnia wybucilla w Konstantynopolu 
rewolucya przeciw mlodoturkom. Trum l,onser
waty wny zamordował ministra wojny i kilku de 
putowanych, a innych wypędzit Ale już 24 kwie
tnia młodotureckie korpusy: macedoński i adrya 
nopol~ki zdobyły stolicę, 25 kwietnia obsadziły 
lldiz Kiosk, ukoronowaly i przepasały mieczem 
kalifów nowego sułtana Mohameda V, a nastęl)
nego dnia zdetronizowany Abdul-H,tmid wyjechal 
:"W2 

4) 
FERDYNAND HIBBERT. 

-
s c e n y z Ż y c i a h a i t i a ń s k i e go. 

Przekład Wiktoryi Tippenhauer owej. 

(Ciąg dalszy - patrz n 4). 

Dzięki wplywom teścia, Cici zostal de
putowanym i byZ potem wybierany rok rocz
nie. Będąc glupi jak but i trochę jąkała, nie 
zabieral nigdy glosu na trybunie. To milcze
nie w kraju gadułów zwrócilo nal1 uwagę i 
zyskało poważanie. Opinia publiczna widzia
la w nim nawet przyszlego ministra. O malo 
co nim nie zostal, gdyż potrzeba bylo raz 
zastępcy i Ci ci byłby obrany ministrem spra
wiedliwości. 

Cici byl doŚĆ uczciwy, że wymówil się 
nieznajomością rzeczy, doda! tylko: 

- Gdyby to .. _ by ... byZo 'v departamencie 
wy ... wychowania publicznego, pod ... podjąlbym 
się, bo .. bo znam się na tern. 

Odmowa ta jednak, zamiast podnieŚĆ go 
w opinii ogółu, jakby to bylo gdzieindziej, 
obniżyla go w oczach wielu. Uważano go za 
glupca. 

- Mieć drogę otwartą do kary ery i nie 
przyjąć ... trzeba być głupim! 

Nie darowano mu tego. 
Cici czul, że grunt mu się z pod nóg u

suwa, otaczala go atmosfera pogardy i lek
ceważenia; powoli zauważył, iż jest zapom
niany. 

Zacuód Europv zajmował się w roku 1909 i świadczyl, że chce stać pOMd stronnictwami. 
wie le zachodllim odlamem ŚWiata muzułmańskie - I Zresztą milczy jak zaklęty. Blilow mówił wiele 
go. Francya, Hi>zpanlll i Niemcy dl.ielą się :l g6- : i pIynne , piąty kanclerz zaś mówi malo i z tru
ry Marokldem, aczkolwiek ostentacyjnie oświad - l dem. Czyny jogo s1 d ,!tąu żadne, ale już stano
czall~ się za jego lllepodleglości~. Francya. po- l wisko wobec reformy wyborczej do sejmu prus
biera cła, okupnje Casablankę, Udżdę i Szauię , l kiego wYlaśni nieco polityczny charakter p. Beth
a to tytulem zastawu aż do chw li, gdy Marok· mann-Hollwega. 
ko splaci jej długi, to znaczy-do sądu ostatecz! Wreszcie i Franoya miala przesilenie gabi
nego. Niemcy otrzymali w Marokku wolność go- 'netowe. Dnia 20 czerwca upadl Jerzy Clemen-
Rpodarczą. W ten sposób przyznaty oue osta· ceau, a w cztery dni później objął rządy Arysty-
teczuie Francyi wolną rękę w Marokku, czego des Briand, socyalista niezawisły, twór-ca ustawy 
jej przedtem absolutnie odmawiali'. OdpOWiedni separacYJnej. O ile Clemenceau nie mial iadnych 
układ podplsauo 9 lutego w Berlinie. Francya zdolności administracyjnych, o tyle Briand zalat-
zmierza teraz do zupelnego owladnlęcia ?trarok· wiI się szybko z zaburzeniami strejkowemi i o ile 
kiern. tamten byl tylko retorem, o tyle Briand cuce 

Gorzej stoi Hiszpania na wybrzeżu marok- mieć program, zasady i t. P Oczywiście, nie ten 
kańskiem. Kabylowie napadli na jej osady i ko sam program, jaki glosU dawniej na kongre3ach 
paluie, nie chcl\c dopuścić obcyc.h do swego kra- socyalistyczllych, jak antim litaryzm i strejk gene

JU. 60,000 żołnierzy hiszparisl(lch z trudem zwal- ralny Briand skupia sily do walki wyborczej, któ
czyIo paryotów muzułmańskich. Hiszpania ścią · ra odbędzie się w marCll r. b. Stare hasla anti
gnęla przy lem na siebie podejrz~nie Francyi, gdy klerykalne zjednoczą znowu radykałów i socya
zamierzała z Rifu utworzyć rodzaj swe; ko'onii. listów. Katolicy. przystąpią. do wyborów pod ha
Sprawa cała jeszcze nie jest dyplomatycznie za- słem walki O neutralną szkolę. Obecna bOWiem 
latwioną· jest antichrześcijańską, mimo, że nosi nazwę neu-

W innych państwach europejskicb przeważa tralnej. 
Iy kłopoty wewuętrzne nad zagr;lnicznemi. Ol · R6wnież we Wfoszech, Danii, Grecyi, Serbii 
brzymie, gorą.czkowe zbro; enia morskie wywola i Hid %panii na t~pila w roku 1909 zmia.na rzą
Iy w budż('tach Anglii i Nleml U

(; deficyty pól mi- dÓw. TylllO IV Histpauii ma OIla żnaczenle zasal
liardowe. W Anglii rząd Iiberamy zażądal prze- nicz l> , tam II beraln y gabinet ~Iorel a rzą.dzi od 2l 
to nowych podatków, obr.i ~ ża l ących wlasność października . We Wloszech gabiu 1 t Sonlllna w pro
ziemską. Izba 101'dów odrwcila lednale bil CI gramie swym jest .... ięccj konserwatywnym, a bar
nansowy wraz z budż t' telO 30 listooada Izba dzi ej antlkatolicloffi, niż upadty 2 grudnia rząd 
gmin zostala więc rozwią.zaną, nowe wybory roz- Giolittiego. 
pisano na porowę stycznia W r azie zwycięstwa W Belgii zmarl Leopold II. Tron po nim ob-
Iiberal6\v kom,letellcya konserwatywnej izby lor- : j!}l Albert I. 
dów ulegnie ograniczeniu. UtracI ona prawo od- . WresZtJie przed zmianą rządu stoją: Austrya 
odrzucania budżetu. Zwycięstwo zaś torysów l i Węgry. 

zmianie polityki handlowej AnglII. Na miejsae J b·' h d r 

wolnego handlu wejdą cla ochronne dla prze- U ł BUSZ an lowcow. 
(konserwatystów) rÓwnać się będzie zasaduiczej I 
mysIu angielskiego. Kolonie sCiślej zlą~zone zo-
staną. z kra jem macien:ystym. ZbrOJenia PÓ ldl!o. 
naprzód. PolItyka zagraniczna będz ie ene rgicz 
niejsza. 

W Niemczech blok konserwatywno liberalny 
rozbil się na reformie finansów Rzeszy. Więk
szość konserwatywno· centrowa opodatkowala giel-

Gdy na sesyach sekretarz wywolywaI: 
"deputowany Cyceron Lapierre", a Cici glo
sem wyuczonym odpowiadal "obecny", przyj
mowano to ze zdumiewającą obojętnością. 

Żeby zwrócić znów uwagę na siebie, Ciel 
wpadl na pomysI, który go jeszcze bardziej 
ośmieszy:' Ogłosil w dziennikach, że zawia
damia wszystkich, kogo to obchodzi, iż nie 
będzie nadal podpisywał się Cyceronem La
pierre, lecz "Lapierre mlods zy", bez wyUu-

i maczenia, dlaczego to robi. Na szczęście do
dawal, że zostawia dawny zakręt przy na
zwislm, a miaro to 'wielkie znaczenie, bo za
kręt Ciel byl czemś artystycznem. Nawet 
w piśmie hierog lificznem trudno było zna
leźć coś bardziej zawildanego, drobiazgowego, 
niezrozumialego! 

Na szczęście, że ten zakręt zostal nie
zmieniony. Można by10 porównać wczoraj, 
dziś i przed rokiem - kompozycya byla nie
zmieniona. 

'- Identyczny, nieprawdaż~ - pytal z du-
mą - i...den ... tyczny~ 

- Bezwątpienia. 
- Czy można naś]auować1 
- Niepodobna! 
- Bo nie j e -;lem przeci 3i: dzie ckiem! 
I jakby dla zaakcentowania, powtarzał 

po kreolsku: 
- M'pas petit moun ... moin! (Ja nie je

stem dzieckiem!) 
Ostatecznie pocieszył się, że nie mial u

ważania u ludzi, ale zato szanowat go teŚĆ. 

IV. 

Najdzielniejszą głową w rodzinie byla 
Matoute. Nie była pif,lkn~ z tym pyszczkiem 

W czoraj obchodziła dwudziestopięcioletni ju
bileusz swego istnienia jedna z na)starszych i 
najliczniejszych u nas korporacyi samopomo~y
Towar zystwo \vzajemnej pomocy pracowników han
dlowych i przemystowych m. Warszawy. 

inteligentnego charcika i bujną, wełnistą 
czuprynką, ale była "jalc ulana' i posiadala 
pewien pikantny pieprzyk Miala to "coś" 
nieokreślonego. Ojciec ją uwielbial, a ona 
robila z nim, co chciała. 

Ubierala się elegancko i "autentyczne" po
siadala 3 boa! To też nie bralclo jej zazdro
snych. Ojciec chcial ją wydać za "bialego" 
i ona też nie chciala o innym slyszeć. Tru
dnoM spoczywala tylko w znalezieniu tego 
"bialego" . 

Nie żyjemy już w czasach odleglych, gdy 
biali żenili się w rodzinach haitlańskich, aby 
módz doj M do czego w naszym kraju. Dziś, 
gdyśmy w e własnym kraju zeszli na ilotów, 
białym zostawiając wszystkie źródla docho
du, pracując jak niewolnicy u nich i dla 
nicIl, własny pot i wlasną lu·ew zlewając do 
ich kas ogniotrwałych w formie dolarów ko
loru slollCa - pogardzają nami, i mają ra
cyę. okazaliśmy się bowiem zbyt idyotyczni. 

Tylko, że Rorotte mial pomysl, podsu
nięty przez Matoute: Założyć sklep dla pani 
Rorotte, sprowadzić "biatego" dla prowadze
nia interes u i ożenić "bialego" z Matoute. 

- Słuchaj, ojcze-jasno wykfadata swój 
plan cór!{8. - Co l'olc sto tysięcy niemców 
umiera z głodu w s,vym kraju i emigruje 
bez grosza przy duszy. Gdy więc pojedZiesz 
do Europy i zatatwisz wszystko, czego trzeba 
do s klepu mamy, wybierzesz jednego z tych 
stu tysięcy golycb, zawrzesz z nim kontrakt, 
a że on nic nie będzie mial, a ty posiadasz 
kapitały, wszystko się uloży i twoja córka 
będzie ,viell{ą damą, nie mówiąc o tem, że 
i tobie doda to znaczenia. 

(d. c. n.) 
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Towarzystwo to powstało z istniejącej od roku I 
1829 przy ZgromaJzenlu kupców m. Warszawy 
t. zw. "delegllcyi subJeklów handlowych". Zada
nil'm owej delegacYI bylo jedynie udzielanie wsparć 
i pośredniclwo w wyszuflwllniu prncy. 

Przez ja~ kilkadziesiąt delegacya snbjektów 
handlowych pracowała w tym szczupłym zakre
sie, czyniąc jed~ocześnie starania o uzyskanie 
możności rozszerzenia ram ~wei dziaralności. 
Wreszcie w roku 1884 ustawa uzysl<ala sankcyę 
Monarszą, zaś w d. 30 grudnia tegoż roku w gma
chu giełdy warszawskiej zgromadzHo się 132 han
dlowców na pierwsze organizacyjne zebranie Tow. 
wzajemnej pomocy subJektów handlowych i prze
mysłowych m. Warszawy. 

Pierwszy lokal To\\~. mieścił się w gmachu 
starej poczty na Krak.·PrzeJm. :N! 27. Dziatal-
1l0ŚC Towarzystwa odrazu prowadzona byla w tem
pie energicznem, albowiem jni w pierwszym roku 
swego istnienia Tow.liczylo: cz1'onków rzeczy
wistych 533, prote)(torów 43, majątek zaś Tow. 
wzrósł do sumy 3053 rubli. 

W oJm~sie ćWlerć\\iel\Owej swej egzystencyi 
Towarzystwo udzieliło s\\ ym członkom 4,330 po .. 
sad, oraz wsparć i zapomóg jl'dnorllzowych na po· 
ważną sumę 87,000 rubli, pożyr7.ek zaś udzielono 
okolo 2,000 na ogólną sumę 96,( 00 rub. Obok 
istnie l ących od czasu zalożenia Towarzystwa wy
działów rekomendacyi pracy, wsp:nć i pożyczek , 
powstawały stopn iowo wydzialy: zebrań towarzy
skich, krze\\ "mia wiadomości handlowych, raba· 
towy, chóru TowarJ.ystwa, orkiestry amatorskiej, 
blblioteki i czytrlnj, wreszcie zalożono kasy prze
zorlllsci l pOe,rzebową, tudzież wydział członków 
emerytów. W roku 1~94 powstlll wydziHł budowy 
domu własnego, na który to eel zebrano fuudu'lz, 
wynoszący 011010 100,0\ } ruI>. W roku bieżącym 
w!aśnie rozpoczętlj. zostanie budowa wI~nnej sie · 
dziby handlowców na placu od ulic Siennej i 
Śl l zl, lej. 

Obecnie lOKl\ 1 Towarzystwa mif'ści się przy 
Aleiach Ujazdowskich Nł 29, udzie1aiąc gościny 
2,40U członkolD. Majątek Tow. wyuo~i obecnie 
172,000 rub. Towa"zystwo po~iada nader zasobną 
bibliotekę, liczącą przeszło 8.1' 00 tomów i nosi 
się z zamiarem zalożenia wlasne~o orgaou, oraz 
plzedSlę\l.:iec a "ydawnictwa dziol uauko \lych 
w zakresie swej specyalnoscl. 

W uroczystosci jubileus/'owej wzięlo udzial, 
oczywiście, cara grono członków Tow., wśród któ 
rych znajdowało się 132 jub ilatów, pamiętających 
dOllloslą w życiu handluwców chwiIQ zalozenia 
wlasnel korporacyi. 

Program o belloda j lbileuszowego rozpoczął 
si~ nabożeń!łtwem w arcbikaterlrz8 św. Jana, za
kończony zas zostal rautem w lol<alu Towarzy 
stwa i wspólną wieczerzą. z udziałem przeJsta
wicieli stowarzyszen zaprzyjaźnionych i prasy. 

W celu upamiętuienia jubileuszu człunkowie 
Tow. zebrali pewną sumę na zapoczątkowanie tak 
zw. ,funduszu Jubileuszowego na wpisy dla nie
zamożnych uczniów, dzieci czlonków Tow.,; nie
zależnie zaś od tf'go grupa członków TOlv. zapo
cztkoll'ala fundusz na zalożeille szkólki pOCtąt
kowej koedukacYJnej. 

W r. b. odbyc się ma zjazd pracowników hau
dlowych Króle"twa Po]sldego, celem omówienia 
rÓŻnorodnych potrzeb licznej rz~szy handlowców 
nas~ych, rozrzuconych po wszystkich zakątkach 
kraJU. 

KALENDARZYK TERIlINOWi. 
IMIONA. SŁOWI~SK[E. D z i ś Dobroslawa. J u

tro Krzesimira.. 
TEATR POLSKI. (Cegielniana 63). J u t ro "Intry

ga I milośc", tragedya Schillera, po cenach zniżonych, 
Początek o godz. 8 Wlfi 15 wieczorem 

ZEBHA~lA. J u t r o (w lokalu własnym, Rozwa 
dowsKa 15) o godZinie 8 wieczorem, ogÓlne roczne ze
branIe lódlkiego oddziatu Tow krajoznawczego. 

- J u t r o (w lokalu, Piotrkowska 74), o godZinie 
4 po pot, zebranie akcyollRryuszów B!lor<u kupieckiego 
lódzklego. 

KONCERT D z i ś w teatrze Wielkim koncert sym
foniczny pod dyrekcyą p. Fltelberga. z udziałem Hen· 
ryka Melcet'a (fortepian). 

ZE STRAŻY. D z I Ś o /(odz 7 wieczorem ćwicze 
nla sygnalowe HI oddzlalu łódZkiej straży ogniowej o
chotnIczeJ w dowu rekWIzytowym tego t oddzlahl, 

Klł O N J K 1\, 
(a) W sprawie zjndu stowalzyszeń handlo· 

wyllh. W tygvduiu ubieg!ym odbyło Sl~ posie. 

ROZWOJ. - Poniedzialek, dnia 10 stycznia 1910 r. • 
dzenie pod komisy i łódzkiej w loltalu przy ulicy I P.oIskiego pr~si ~as ? z~zna~zElfiie , . dla uuiknięc~a 
Nowy Rynek Xl! 6, orgnuizlJiącej Zjazd przedsta· lllepol'ozuffi16n, ze sIeJzIbą JPgu lest hotel Bn· 
wicieli stowarzyszP]l. pracowi'ików przPlTlyslowo- stoi Mi 145 w Warszawie, gdzie mieści się kan 
handlou·ych w Warszawie. Na pC)siedzenlu re- celarya, otwarta cod'iennie od godz 1 do 3 el 
prozentowane były stowarzyszenia: wzajemnej po· Poza tem Towal'zystwo żadnej innej siedziby nu' 
mocy majstrów fabrycznyclI, pracowników han· pos 'aLla, cele jego są li tylko sportowoozawodowo 
dlowo-przemysłowych \ PlOtrl\owska N2 120) i wza. - i gra w karty jest wylączona U3tawą Towarzy-
jemnej pomocy pracowników m. Łodzi (Długa 45). stwa. 

(a) Sprawy przemysłowe. Otrzymano tutaj (a) "Przysdość". Wczoraj, o godz. 5·ej po 
depeqze z :Moskwy o bardzo niezuacznej zniżce cen poludoiu, w lol,alu własnym przy ul. Konstant y-
bawełuy na pod"tawie Wiadomości otrzymąnych nowskiej ~ 5, odby10 się ogóllle zebranie roczne 
śWieżo z rYlJków amerykańkieh i angielskich. Jeśli Towarzystwa abstynentów cPrzysztość,. Zeuł'anie 
wiadoml)śc tę potwierJzą na~tepne depesze, nagły rozpol:zęt() odśpiewaniem hymnu (sIowa Konop-
spadek cen bawelny wywolac może taki skutek, nickiei) przez chór Stowarzyszenia. 
iż kUflcy z Ce 1arstwa odmówią przyj~(lla towaru, Przewodniczył prezes dl'. Stauislaw Skalski. 
po umówionel cenie i fabrJkancI wyrobów ba - Odczytano sprawozdanie zarządu z dzialalności 
wełn i anych, zmuszeni będą sprzedawać towar ze instytucyi za rok nbi(łgly 1909 oraz k ,tSOl'le, któ-
stratlI . re zebranie przyjęło i zatwierdziło (sp rawozdanie 

Fabrykanci zachowu·ą pozycYę wyczekującą, to zamieŚCiliśmy w pONiedziałkowym numerze 
a nastrój jesc wieke -ł,rwoiliwy. "RozwOjl" ubieglego tygodnia). Stw ,erdzono, że 

(-) Podatek stemplowy, I7.by sl(arbowe ol,rzy- obecnie liczba cztonków Towarzy,~twa .Przy· 
mały opracowany prlez mlD steryum skarbu pro- szlość, wynosi 180. Jako kandydaci zapisalo się 
jekt podwyższen a podatkll ste nplowego. Nowe 78 osób. GJy te osoby UiSZCZą 50 kopiejek wpi-
przepisy są dośc suroWJ i nadają prawo un:ęd- sowego i optacać bęLl~ niewielką kwotę 20 kop. 
nH,om podatkow ym rewidowan ia pod wzdędem mieSięcznie składek, liczba członków łPrzyszlośch 
stemplowym instytllcyi pry,vatnych i ha'ldlowych, odraza znac;r,uie się powlęlGny. 
osób prywa tnyclI, jeśli urzędnicy posiadają dane, że Utworzooa przy Towarzystwie mlorIa orkie-
osoby te mają ~kta, 1)O 'llegajl;cJ opłacie stemplo - stra smyczkowa oraz chóry pracllją dosyć su-
WC'l . Równ:eż ma być ozna::zony sposób płacenia miennie. 
podatku stemplowe;;o gotówką, zamiast znaczka- Przedstawiony na rok 1910 bnd2et, przewI-
mi. W tym celu opróci\ kn;; skarbowych, w nie- dujlJ.cy w dochodach rb . 460 i w wydatkach rb. 440 
Uórych lTliR)t~cll jak: Warszawa. Łódź i Lublin, zebrani zaakceptowali. 
ma'ą być utwo •.. one je~tcze specyale knsy dla PrzyjE'to do wiadomosci, że dzięki wpływom 
Ol,b t at milJO\. Jch. Jed'lor7.t,śnie o!Jłaty stem- wystawy przeciw all(olIolicznej grupa abstynen-
plowe lędą pl zyjJllt.llVuly r:qdowe k!\'!y oszczę- tów niemców w I czbie 50 osób za pośeednictwem 
dni 5,;i i pocztowo tel"grauczne. Wskutek ty(:h p KulIna zglosita SIę do zarządu Towarzystwa 
zal'z~dzań dochód z poda tk u stemplowego ma się <Przy 7.1086, o przyjęcie icll w poczet członków. 
pOWiększyć o 6,193,700 rb. rocznie. Zar:tą'l wy raz ' ł na to zgodę . 

(a) Znalezione dowodtT. Naezelnik łódz!cie- Na wniosek p. :Nakielskiego postanowiono 
go kantoru poczt i .teJegrafu pn sIal naCl~ln , ko- zorga-l l zowaĆ dla cztonk6w zabawy taneczne pod· 
wi wydziału śledczego poficyi 16<lz l·je j, zualezlO czas karnawału. Plenvgzy wieczorek odbęd7.ie się 
ne w skrzynkach pocztowych posród kortl~pOlł w nadclIodz~,~ą sobocl} w lokalu własnym (Kon-
dencyl następujące dowody: IH1S7.port za ~'il 3')8 staTltynowsl,a M 5). 
wydnny na imię GIlstawa llilr mu Hl.; paszp0rt za DJtychcza~I)Wy prezes dr. Stanisfaw Skalski, 
M 1214 na imię Ielca Ol8ttejna. pas7.port za J\~ dla bra:m czu,u zrzekł Się przyjęcia nadal tej 
3313 wy,lany n'l. im ę Sz/ll fly Szapiro i bilet na. godnośc i. 
swobodno za nie zknv Ile Ily.lally na. imię &y- \V )IJory daly wJ l11k na~tęplljący: do zarząlln 
szuJa Bulego. więk 'zoś; ią głosó IV powolani zostali pp: inżynier 

Wszystkie wymien ·one dowody odebrać mo· Stanlslaw Nakielski (prezes), W!adysfaw Danecki 
gą prawni wlasciciele w biun:e wydziału śleJ- (wiceprezes), Lud \Vik Domagała (sekretarz), EJ-
czego. lllunJ Wyganowilki (jego zastępca), Wtadystaw 

(a) Na jub'husz 25 -lelniego is 'nienia Stow. Kowalczyk (skarbnik) i Mateusz Andrzejczak (za-
pracowników handlo\lych w Warszawie, z ram ·e· stępca), 
ni~ łódzkiego Stow. pracowników handlowo-prze- ' Do l{Qmisyi rewizyjnej weszli pp,: Mal'yan 
mJstowych delegowany został p. Elnil G )[ \Ont. I Na~ajewski, dr. Stanisław Sl(alski i W. Sko-

(a) Ze Stow. pracownik.ów prlem -handlowyoh. wrouielc. 
Prosznni je ~teś Hly o zaznaczeme, że zwykła wle- (h) Ze Stow. majstrów fabrynnych gnbernii 
CZOl'Ulca sobotnia (dnia 15 b m.), z pow idu za- piotrkowskl ~j. W sobutę, o godl. 9 wieczorem, 
pOWIedzianych w dniu tym różnych balów na cele pod przewodnictwem prezesa p. Jana Smarżyń-
dobroczynne i zaba"NY młl.3karadowej na Pogoto- skiei',o, odbylo się miesięczne zebranie zarządu 
wie.-zostala odwolaną, Stowarzyszenia majstrów fabrycznych przy licz-

(a) fundusz zapomogowy. Grono wybitniej nym ws óludziale członków tego Stowarzpzenia. 
8zy~h fabrykilntów i przemysłowców lód:t!och, Prled rozpoczęciem po~iedzenia inżynier M. 
z p. K. Scheiblerem na czele, zaofiarowało w tych Domilll lde\\icz miał pogadankę ,,0 człowieku ko-
dniach 12 tysiE:cy rub .jako fundusz za~\omogo\vy palnym". Prelegent rozwlDąl pogląd naukowy na 
dla wdów i sierot. pozost?łych po strażnikacll kwesLyę zjawienia się na ziemi cztowieka. Próby 
poliCyjnych i z3lldarmach, polegl'ych podclas za- wykazdy, iż krew rnalpy zastrzyknięta. czlowle-
burzen w Łodzi, oraz dla poszwankowanych pod- kowi . nie jest dla niego szkodliwą Krew małpy 

I czas tych zaburzeń. Fnndusz ten fabrykanci zło- ma te same składniki co i u czlu\\ l -ka. 

I 
żyli generał·majorowi Kaznakowowi, który prze- Zebrani z dużem zainteresow _ll em słuchali 
81a1 go w ubieglą SObOl~ policmajstrowi m. Ło- prelegenta i gromkiemi oklaskami podziękowali 
dzi, z poleceniem obrócenia tel silmy na cel wsk a- mu za trudy. 
zany i podziału jej według istniejącyell prze- Po pogadance pr1.eczytano list wice prezesa 
pisów. p. Nelsoua, który obecnie znajduje się na kuracyi 

(x) Ze Stow. techuików w Łodzi. Podczas we. Wrocławiu. 
XVIIl posifdz6nia naukowo.tt' chnicznego czIon- Omawiano dość obszernie kwestyę organiza· 
ków Stowarzyszenia, p. dyr. St. KOSSUlh odczytal cyi komisyi fachowej, l<l0raby okresllla niezbędne 
ob· urny referat p. t. IW sprawie praktyki fa- minimum wyksztalcenia kandyJatow na majstrów. 

I · PrleczvLano list reJakcyi "Pracownika", któ-bryclllej». Przetlsl.a IVI wszy Sl:11l prak ty (! warszta- J 

towej i fabryczn ej dla aueptow techniki w Ame- ra prosi czlonków Sto\varzy<ilenia O wspóludziat 
ryce, NIelllczech i U 118S, oraz tltreścl\vszy wyD1ki w pracy. 
n ar u. l w te) sprawie war.;zawskiej sekcyi Tow. Olllilwiano spraw~ zasilenia funduszów kasy 
pop. prze m_ i handlu, prelegent wezwał techni- wdów i Sl0rot. 
kaw łód 'l, k i cll do wyrażeDla swego poglądli, oraz, Za~ząd zakomunnikowal zehranym, że w dru-
wypracowania progr3mu rzeczonej praktyki dla giej połOWie lutego odbędzio się ogolne zebranie, 
przyszłycll konstruktorów, mech ,t ików i maj- celelll wyboru kilku czł u uków <.10 zarządu . gdyż 
strow, j 11<0 też dla. inżyuierow pl'zędzalniczych z wybranych w roku zesziym :l.aledwle 5 c'/.y (; 
i 'kat ki h. zajml1Je s,~ sprawami S owarzyszeuia. Pvza tem 

\y \l ,~ w10nej dyskusyi nad powyższym reCe- załatwiono par~ spra.w bieżllcych. 
, ratem brali udzlal, prócz prelegenta, pp: Hennel, (a) W spraWie otwal()l1l nowycl szkół ludo-

E. Hlrszberg, Kunic, Świerllzewskl, Tyszka I Wa- WyIlR. Urzędy tych gmin, IV obrębie których u-
gner. Zebraulll przewodniCZy! p. Wagner. cltwaloD.O otworzyć szkoły początl\Owe przy ma-

(x) Towarz.vstwo autumobilistów Królestwa teryaJnej pomocy rZ'l:du, otrzymali okólnik na.~ 
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czeJnika lódLkiej dyrekcyi naukowej z dnia 29 
grudnia r. z. za 11'2 16,605, lltórym tenze naczel· 
.Ik poleca. przedstawić niezwlocznie uzupełniają
ce dowody: 

1) Swiadectwo komisarza wlościańskiego o 
nil'lzamożności danego ogółu; 

2) plan budowy z wyzna.czeniem placu oraz 
koszIorysem; 

3) zobowiązanie piśmienne, że lJrojektowany 
budynek będzie przeznaczony wytącznie na cele 
oświatowe; że będzie ubezpieczony i reparowany 
kosztptrI ogółu oraz 

4) deldaracyę, ile mianowicie każdy ogól 
szkolny obowiązuje się wylożyć na wzniesienie 
nowych budynków szkolnych i na utrzymanie 
nauczy Ciel ,. 

(X) Podróż lltnem nową, nader interesującą 
seryę wystaWiła panorama "Terra" (Benedykta 
1). Zal 'lJznaje nas ona z osobliwościami całego 
szeregu bogatych i kwitnąrych miast, które się 
rozłożyly nad brzegami tej przepięknej rzeki, jak 
Moguncya, Koblencya, Kolonia i inne 

Podziwiamy tutaj zahytki dawnej archite
ktury, w których odZW i erciadliła się cała poezya 
wieków średnich, zaklęta w linie architektoni
czne. Przesuwają się przed naszerm oczami 
liczne średniowieczne zamki rycerskie, które ucze
piły się u szczytn nadbrzeżnych gór, jak gniazda 
jasl{ólcze. Z tych niedostęl'nych twierdz drapie 
'żni raubr ittel'zy dokonywalI swych zbójeckich 
napadów na podróżnych. 

(a) l siJJdów. Przed sędzią pokoju 3 rewiru 
m. Łodzi, staną.l Abram Stlamowicz, oskarżony 
o to, że będąc w stałych stosunkach handlowych 
z Aleksandrem Tenellbaulllem, właścicielem ma· 
terylłlów apt!:-cznych w Kremlenczugu, zamiast 
gutaliny (100 tuzinów pudelek) wysłaŁ lichego 
gatunlm szuwaks. Towar otrzymano na st. Kre
mienczng za listem frachtowym Na 230,818, w skrzy
ni A S. N2 10,489, przyczem zadeklarowano wy
raźnie .,szuwaks". 

Szlamowicz tłumaczył się na sąd6ie, że to
war byl istolnie gutaliną, lecz z powodu panują
łego w maju gorąca uległa roztopieniu. Jeżeli 
Teneubaurn ma ial\iekolwiek z tego po\.vodu pre
tensye, może odciągnąć sobie straty z rachunlm 
otwartl'go, jaki lączy ob le handlU j ące oddawna 
iiirmy. 

Sędzia pokoju, nie upatruj :! c w przytoczo
nym [alIcie cech ł . l'zestępstwa, SzlamowlCza od 
od pow iedzia] ności u w olniI. 

- Przed tymże samym sędzią stawał 36 leo 
tni 1\1ieczyslaw Stasińsk t , obwiniony o luadzież 
z mieszkania Antonit'go Hausmana rb. 300, prze
znaczonych na wyplatę dla robotników 

Ponieważ fakt kradzieży nie zoslal przez 
świadków dokładnie ustalony, a tem samem wina 
oskarżonego niedowiedzioną, sędzia uwolnil Mie
czysława Stasińsklego od odpOWiedzialnoścI. 

(a) Zawieazeni6 wypłat. W tych dni ach za
wiesiła wypłaty firma Gełbardt, posiada j ąca bur
towy skład towarów bawełnianych i sukien
nych. 

Pasywa obliczają na 60,000 rb. 

(h) Pożar. W nocy z soboty na niedzielę o 
godz. 2-ej stróż nocny fabryczny zauważył ogień 
w składZie przy fabryce B-ci Dobranickich przy 
ul. Cegielnianej Jii 89. 

Stróż zaalarmował miejscowych robotników, 
którzy znów przez pewien czas szukali kluczy do 
składu, wreszcie po pewnym czasie rozpoczęli sa
mi akcYę ratunkową, czerpiąc wod~ z hydrantów 
fabrycznych. 

Znaczna zwłoka j nieu~iejętne gaszenie spra
wiły, że ogień przybraI groźne rozmiary. Wtedy 
dopiero wezwano SLraż ogniową. W chwili przy
bycia straży miejskiej, I i II oddziałów straży 
ogni.owej Ol:hutniczej, !Itrona szczytowa gmachu 
fabrycznego od ulicy Cegielnianej staIa od pierw
szego piętra do dachu w płomieniach . Dostęp do 
ognia by! nader ruedogodny; zamknięte drzwi do 
skladów musiano wyważać drągami żelaznerni. 

Po we2 wanlu do pomocy otldziatów III i IV 
i prznrowadzeniu p~ rowej sikawki z oddzlatu II, 
po wielkich wysiłkach olwIo godz. 4 rano zdo!a
no ogień opanować i usunąć niebezpieczeństwo, 
grożące dalszemu Ciągowi fabry ki. 

Nad zupelnem ugaszeniem ognia pracowano 
do godz. 9 rano, gdyż musiano wszystek towar 
wyrzuclc na podwórze I gasić go. 

Spalila. się cz~śc szczytowa fabryki i prawie 
wszystek towar, nagromadzony w s.kladzie. 

ROZWOJ. - Poniedziałek, dnia 10 stycznia 1910 r. 

Przyczyna ognia niewiadoma, straty wynoszą 
okolo 30,000 rb. 

W czasie akcyi ratnnkowej ,,·ltl.:hmlstrz s tra
ży miejskiej, p. KI ej (l1an, skaleczy l sobie bardzo 
boleśnie lewą rękę . Pierwszej pomocy udzieliI mu 
felczer In oddzialu straży ogniowej ochotniczej. 

Fabl'yka ta przed dwoma Jaty spaliła się do· 
szczętnie i po tym p.o i arze od burtowano ją · 

(a) Kary admin ' straGyjnę . Na mo('.y postano
wi enia naczelnika nadzwyc.;;:;ajnei ollhl:OUY gub . 
piotrkowsk iej, skazam zostali: \Valellty Le wan· 
dowski za pozostaw ienie konia bez dozoru na 3 
r\łb. lub 1 dzień areez tu; Maryan Drożyński za 
nieostlożn~ w stauie pij:1nym jazdę po mi6Ście
na 5 ru bli lub 3 dm aresztu 

(p) Ogólnemu osłabieniu w Cl~gll ubieglych 
dwóch dni uleglo pięć osób, Jedną z nich odwieziono do 
szpitala Pozn!l.ńsklch, jadn" do mleszk!l.nia na ulicę 
Brzezińską, jedną odesłano do Przytlllku noclegowego na 
ul. Cmentllrn" Wszystkim pięciorgu lekarze Pogotowia 
udzielili donioe} pomocy. 

(p) Zatrucie. Wczoraj późnym wieczorem na ul. 
Lud IV ikl nr. 3J M P, żona fryzyen\, lat 30, przez po 
mylkę napita się karbolu. Doza mus i ała być nIewielka, 
bo pr"ybyły lekarz Pogotowia z latWOŚ(l!1\ nlabezple 
czeństwo usunął. 

(p) Napad. Wćzorai, o godz. 5 po pot, gdy do 
rożkurz, Mordka Szajerowlcz, lat okol a 40 odwoził nie · 
zn!l.nych pasaźjl'ó\V do Kons tantyna W l\ i Wjechał w 11'8, 
dano do nIego pllrę strzałów rewol werowych 1 ciężko 
zraniono go w «lowę Po opatrunku przez leKarza Po 
gotowla, w bardzo groźnym stanie odWiez Iony zostal do 
szpItala Poznańskich. Kto byt sprawca, te ~o umac '1 u, 
czy pasażerowie, któny go najęli, a którzy z doroźkl 
zbIegli, zostawllljąc IV niej tylko parasole. czy też Inni 
ludzie, UB razIe niewiadomo. 

(a) Krad rież. W ubleglą ~obotę sch wytano na go
rącym ul)zyn ,(ll i aresztowano rob J tnleę Su rę Weintraub, 
która w fabryce Moszkl! Bestermt.na skradła pr zędzę 
wełnianą· 

* 
(a) Z Pabianio. Ur,~ ądO i lą t utai w dOIUll lu

dowym wsstawę przecl\Va lllOhuliczną codt.ipnuie 
zwiedza po kilkaset osób, prze ważnie ze sfer ro· 
bo niczy t'h, korzystając z wyjaśn i eń, udzielanych 
przez instruktorów. 

W dniU 8 b. m. z\dedz'lo wystawę okolo 
tysią.ca osób. Pogll daukę Wygl031l dr. W. Ei
chler .0 alkI ho liz\Uit> wo~Óle". Wczoraj mówili 
pogadilnki: pastor R. Schmidt, dr. W. Elchler, 
oraz p. A. Ch aren~za ,,0 wplyn le napojów spirytu · 
sowych na orgaDlzm Cz!owl f' ka ". 

Odcl.yt lIust,rowany byr prze zroczami rzucane
mi nil ekran. Wre,zc ,e dr. L Przedborski 
"0 2naczeniu pr zeniesien a wysLawy z Łodd d'J 
Pabiauic". 

Wczoraj bylo na wystawie 1500 osób. 

(a) Z Kam ńsiLa. Wobec niedos tatecznej licz
by p ' ęClU szkol. W glllLitl Kamiilsk, po wiatu piotr· 
kowskiego, l i czącej okol o 9,00) I udn lJ ś c i, dzieci 
zaś w wieku szkoluYll1 do ty 6iąca - wlad l. e nau
kowe zaprojel{to waly otwarcie j e~zcze pięciu no
wych szkól początkolVJob. 

W sprawie tej odbyły się zebrania w kilku 
wioskach, gdzie odc /,u wa S ię gwaltowna potrzeba 
zalożeula szkółek, chocby ze względu na daleka 
odlegtość od wsi, w których szkólld już istnieją: 

W Kamińsku wybudowano dom na dwukla
sową szkolę; otwarOle jej ma nast ąpi c wkrótce. 

We WSiach Slostowicach i Gorzędowie na ze
braniach gromadzkich postanov\'lono założyć d wie 
szkoły. 

~ powodu jednak braku pienięuzy urzeczy
wistnienia projektu na razie zaniechano. 

Włościanie we WSI Ochocice na zebraniu li. 
chy IlU się od budowama szkoly. Więk'lzością gIo · 
sów projekt upad!. 

Ponieważ dzieci z tej wsi mogą korzystać tyl
ko ze szkoly w Ba:rczkowicach, odleglej o trzy 
wiorsty, a odJzielonej przytem łąkami i blotaml, 
przeto podczas surowej zimy bardzo nl('liczna gar
stka uziatwy uczęs z c za do szkoły, reszta !DarnuJe 
drogi czas w dumu i wzrasta w ciemnocie. 

We wsi Ocho cice i innych jest sporo zamoi
nyćh wlośCian, którzy przy pomocy rząiu mogliby 
otworzyc szkoly I utrzymac nauczycielI. 

W Kamińskn istniej ą sklep monopolowy, re
stauracya i !(ilka piwiarń, a w odległOŚCI pól· 
trzeciej wiorsty, przy fabryce Tow. akc. "Woj
cieclJów" druga, niedawno otwarta restauraCja. 
We wszystkich tycll za'dad1lch. zarówno w nie
dzielę i sWJęta, jak i w dni jarllJ arczue, które tam 
przypadają co ty d z ień, panuje wielkie ożyw . en l e, 
sWladcz,!ce, że na wódkę mleszkań r. y ta 'lI telsi pie
niędzy me żałują; jakoi na zebranIU gllliunem, od 
bytew wkrótce po zellraniach lJOswlęconych pro-

jektowi powiększeuia liczby szl{ót, gminiacy krzyk
nęli, że w Kalllińsku jest potrzebna ... trz~cia re
stauracya! 

SZTUKA i PIŚMIENNICTWO. 
T6atr Polski. Z końcem stycznia. teatr nasz 

przygotowuje wieJkie widowisko Szekspirowskie, 
na którem odegrany będzie w nowej, specyalnie 
przez p. Gorczyńskiego dokonanej lllscenizacyi, 
jeden z najwspanialszych dramatów Szekspirow
skich • R yszaru III." Rolę tytułową odt worzy p. 
Jaracz, który od dłuższego już czasu czyni nad 
nią poważne i wyczerpujące studya; piękny ta
lent j6tlnego z najzdolniejszych aktorów polskich 
z młodszego pokolenia. będzia miał możność wy
kazania calaj gamy swego wybitnego uzdol!!ie· 
nia, inteligencyi i pomysłowości twórczej. Dla 
nastych teatromanów i wielbicieli talentu p. 
Ja l'acza, \\' ;1'c7.6r ten będzie pra wdzi wą urocz ys
tością, tem bardziej. że dyrekcya zamierza uka
zać wiell;: ,e dZlelo genialnego pisarza w naj W'3pa
llIalszej szacie, na Jaką tylko w naszych wal'UU
lmch zdobyć Się można. Koszty wystawy nRy
szarda III" obliczono na 3,200 rb. 

Dyr. Zplwel'owicz od trzech dni bawi za gra
nicą, aby w Sztokholmie, w lednej z największych 
fabryk tego rodzaju poczynić zamów'enia na naj' 
wspanialaze stylowe kosLyumy dla 18 osób, gra · 
jących role i 24 statystów. 

Siedrn zmian dekoracyjnych pomysłu mala 
rza, Jl. Pietl"eWlcza, pod osobistym jego kierun
kiem wykonywa dekoratornia teatralna. 

Artysta naszej sceny, p. Kamióski, pracuje 
nad wy k ończe niem stylowego tronu, futela, klęcz
ll lka, korony, berła etc., ściśle wedlog wzorów 
!listor y czn y ch. 

Próby pod kierunkiem pp Jaracza i Zelwe
rowicza od bywają Się codzlen ,lie. 

- We wtorek teatr nasz powtarza po ce · 
nach zniżonych wspauiałą tra~e..lyę Schillera p. t. 
.. Intryga i miIość", w ktorej wielkie pole do po' 
pisu znaleźli pp.: J. Czechowska, oraz Midewski 
l Boles/a wski. _ 

- W śro dę . o godz. 8 min 15, pelna gro
zy trageJya Sto Wyspiańskiego nKlątwa CI, po ee
nach zniżonych. 

- W czwartek glośna za granicą sztuka 
WilIJ "lma Fdlllmana <My 1I ,· tyścb 

- W p ąl k powtórzeJIG "Szczęścia Frania" 
i .JedlleJ chwJli." 

- W sobotę dwa widowiska: o godt.iJlie 3 
po pol. dla mlodzieży, po cenach uaJuizszych 
"Radcy pana Radcy" i o godz. 8 mln. 15 wie
czorem wznowienie wybol'uej, pelnej humoru 
swojsldego, komedyi J. Bllzińskiego p. t . • Pan 
Damazy" z p. Zelwerowiczem w tytutowej roli. 

- W niedz i elę, dnia 16 b. m., również dwa 
widowiska: o godz. 3 pp. (popularne) .O,lro:lzo
na Ewa,> O g. 8 m. 15 wiecz. ,,:Uy artys\li" po 
raz urugi. 

RAUTY i Ze:lBAWY. 

(a) ,.Ohoinka" w Lutni. Tradycyjna "Choin. 
ka" dla dzieci członków Towarzystwa "Lutnia" 
urządzona wczoraj po południu w lokalu przy 
ulicy Piotrkowsl{iej 11,1! 118 - powiodla się do
skonale. 

Zgromadziło się kilkadzic.:iiąt "milusińskich" 
w tow&.rzystwle rodziców' i opiekunów, w sali na 
pierwszem p I ętrze, gdzie zastano wspaniarą ja
rzącq. się cuo i nkę. obwies-wną różnemi lśniącemi 
świeciLle1.kallli. Zapowiedzia.ną. zabawę rozpoczę
to od koro wodu dZieci, poprolvadzonego przez pp. 
Weiuerta, SUilllewskiego oraz innych członków 
komitetu organizacyjnego. 

Po odśpiewaniu następnie kolęd przez chór 
lutnistów pod batutą p. A. Dworzaczka - sku· 
piono znów dziatwę, aby przekonać się, kogo 
z uczest ników zabawy los obJarzyl piernikiem, 
dającym prawo do tytutu króla migLlalowego i 
królowej. Okazalo się, Źd szczęśliwymi wybrań
cami zostali: • Lucio Mlętk l ewlcz i Genia Zlele
ziń"ka. Przyuraną w odpowiednie szaty parę kró 
lewską. posadzono na tronie, urządzouym na estra
dzie w towarzystwie - lilipucich dwor7.an i dam 
dworskich. 

Nastąpił punkt kulminacyjny zabawy. Na 
dworze królewskim-zaprodukowano śpiewy, de
k l arną.cye I tańce. Popisy dziatw y przed parą. 
\{rólewską wypadły bardzo uLlatuie. Podcza~ spie
wu akOlllpaniuwal1 pp. Dworzaczek i Lq)\llslCI 

Dla \vypoczynku zarządzouo pr zerwę pólgo
dzinną, podczas której raczouo dzieci hel bdtą. i 
Ciastkami. 
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Po pauzie tańczono, rozdawano pocztówki, 
które wza jemnie przesyłala sobie dziatwa. 

(f) Wl6liZÓr kol~d w"Harmonii". MŁode lecz 
bardzo ruchliwe Tow. śpiewacze .Harmonla" w 
sobotę znowu otworzyło gościnne swe podwoje, 
tym razem, w celu przyjęcia. braci - pieśniarzy: 

"Lutni", "Arfy" i "Liry". 
Okolo godz. 10 rozpoczęto wieczór odśpie .. 

waniem kolęd. 
Piel wszy wystąpił chór mieszany "Harmo

nii" pod batutą p. Paszkowsl<iego. 
Stare, piękne pieśni, które jeszcze pradzia 

dowie nasi przy drzewku Bożem śpiewali, do głę
bi przejmowały ze Imwy ch; dźwięki plynęły to 
poważne, glębolde, to skoczne i wesole, budząc 
w sluchaczach dziwny, prawdziwie Boży spo
kój. 

Gdy ostatnie akordy pieśni przebrzmiały , bu-
rza oklasków byla nagrodą dla wyl<onaw gów. 

Następnie na estradę wstą.pll męski ch6r >Lu· 
tnie. 

Dyrektor Dworzaczek zasiadł do fisharmonii. 
Cisza ... i nagle jak ławina z wybuchająeego 

wulkanu spłynęly na słuchaczów tony bardzo sta
rej, bo jeszcze wieku XIII ·go sięgającej ko 
lędy. 

w szczuplem kółku-bawiono się w Stowarzysze
niu pracownikÓW handlowo -przemysłowych (PJotr
kowska M 120) wyślnienicle . Panuje tam zresz
tą zawsze tak serdeczny nastrój, taka eiepla 
atmosfera, że każdy uczes tnik wynosI z zabawy 
jalmajmltlze wrażenie. Przyczyn i ają s ' ę do te
go niemało zawsze gościnni i uprzejmi człunko
wie zarządu ze swym sympatycznym prezesem 
na czele. 

Sobotnia zabawa trwała do godz. 1-ej rano. 
Tańcami kierowali pp. Borysławski i Szpotallski. 

- Tegoż wiel\zora zorganizowano d wie ma
skarady: w sali teatru Wielkiego na zasilenie 
fundu~zu komitetu budowy kliniki dla biednych 
zostających pod opieką Towarzystwa pomocy cho
rym, oraz w sali H"lenowa - przez Stowarzysze· 
nie komiwojażerów lódzkICh. 

Pierwsza zabawa maskaradowa w poJącze· 
niu z tombolą zgrromaJzila do trzech tysięcy 
osób Prowadzono jak zwykle banalną intrygę, flir
towano. tańczono i nudzono się troch~... nad ra.
nem. O północy na scenie teatru WielIClego od
byly się popisy wokalne kabaretowe, oraz pro
dukcye choreograficzne. Podczas zabawy przy
grywały dwie orkiestry: jedna w sali teatralnej, 
druga w sali koncertowej "Corsa·. W tej ostat
nieJ rozbito namioty, gdzie sprzedawano cul<ry 

wszystkie punkty porządku dziennego zostaly Je
dnomyŚlnie zatwierdzone. 

Przedstawiono dwa wnioski: dotyczący ceny 
akcyj, nabywanych jJl'zez instytucye spóldzlelcze 
w wypadkach przewidzianych w § lO Ustawy Ban
ku, mianowicie cena ma wynos I ć wartość nominalną 
plus 6% od dnia otwarcia banku; jak równi~ż dru · 
gi w kwestyi bonifikaty al<cyonaryuszom, którzy 
wnieśli dobrowolnie zamiast polowy, calkowitą 
należnośc za akcYę - zgodzono się, aby zahonifi
kować od drugiej polowy należnOŚCI 4%" minus 
podatek za CzaS od daty wpływu do dnia, który 
oznaczy zarząd . Oba wuioski przyjęto. 

Dzień rozpoczęcia działalnosci banku ozna· 
czono 20 b. m. 

W końcu przystąpiono do wyborów za pomo
cą balotowania. 

Do zarządu weszli pp.: dr. Antoni Rząd, jako 
prezes, ( Łódź), Stanisfaw Karpiilslci, Jako dyrek
tor zarządzający. Piasecki (Rad )m). 

Do rady od Towarzystw 8póldzielczych: Zyg 
munt Chrzanowski (Siedlce), dr. W. Kosmowski 
(Warszawa), C. Łagiewski (Warszawa), S. MItra
szewski (Warszawa), W. Mtynarsld (Kalisz), I. 
Hordliczka (Zgierz), J. Pawlowiez (Sosuowice), 
J_ RZęLkowski (Warszawa); od akcyonaryusz6w 
prywatnyl1h: Jan Arkuszewski (Łódź) , W. Mroziń
ski (War::l'7.awa), Mieczy8ław prelfer (Warszawa), 

Po odśpiewaniu paru jeszcze kolęd lutniści 
nagrodzeni burzll wemi a w pełni zasl użonemi o · 
kl<;skami, ustąpili miejsca >Arfiec pod batutą p. 
Joterki, których l\Olędy nie mniejszego doznaly 
powodzenia. 

i wino szam ll ańskie oraz ustawiono kola z bile
tami po 25 kop., których polowa (150) ua 3000) 
wygrywala różne przedmioty. Amatorów tomboli 
było sporo. 

, Maryan Lutosfawski (Warszawa). 

Zalani potokiem oklask6w, arfiści musieli bi · 
sować. 

Po ukończeniu śpiewów ?abrzmialy poważne 
dźwięki l)Qloneza i mlódź pieśniauka ochoczo pu· 
ścUa się w pląsy . 

Tańczono do białego dnia z prawdziwie pol
sldm animuszem. Nad ranem rozbawieni goscie 
z żalem opuszczali gości nne progi "Harmonii". 

Pierwsza w tym kamawale zabawa urządzo
na pod hasłem .. Jedność to potęga", doznała jak 
najlepszego powodzenia, daiąc zarazem impuls do 
po ~tóJ'zenia podobnych zbiorowych zebrań towa. 
rzyskich, stanowIących najtlzieIni ejszy łączn i k po · 
między stowarzyszeniami pracującemi na. polu 
kulturalno spoiecznem. 

(x) Choinka. Tow. Akc. M. SIIIJerszteina 
w ublegJy czwarttJk (Trzech Króli) urządziło dla 
dziatwy szkoły fabrycznej w lokalu szkolnym 
(Pusta 20) choinkę. 

Przy wspaniale i nader gustownie przystrojo
nem drzewku zebralo się 160 dZieci płCi obojga_ 
Program zabawy był nader urozm,dcony. Był 
tradycyjny "św. Józef" ź rózgą w jednej, a ko 
szem z podarkami w drugiej ręce, był żłobek 
z dzieCiątk iem Jezus i pastu~zkami. DZięki nie
strudzonej pracy i umiej ętnośd przelożonago 
szl\oly rozbawiona dziatwa wesolo spędz i ła czas 
do vóźnego wieczora. Po odśpiewaniu szeregu 
kolęd przez chór dziecinny, popisywano się de 
ldamacyą, śpiewami i rozmaitemi produkcyami. 
W koncu zabawy roztlano wszystkim dzieciom po
darki w postacI torebek z bakaliami, zakończono 
zaś zabawę odśpiewaniem pieśni: "Wszystkie na
sze dzielln6 sprawy". Rozpromieniona dziatwa 
z żalem opuszczala progi uczelni, wyrażając 
wdzięczność p. Slibersteinowi za urządzonl} cho
inkę· 

(a) Z. kroniki karnawałowej. Karnawał te
goroczny jest bardzo oży wiony, Jak rzadko który 
z jego poprzednik6w. Bawimy Się i na rzeez in
stytueyl dobroczYllnych l dla zabawy samej. 

W ubieglą sobotę była powódź balów, za
baw tanecznych i maHkaradu IV y ch. 

- W wielldej sali Grand -Hotelu urządzono 
trad ycyjny bal na 3-cią ochronę chrze ~ciJa.ńską . 
Wygląd udekorowanej.i nęsiście oświetlonej sali
wsparJlaly. Przed oczami przesuwt>·ją się bardzo 
eleganclue i efeJ\lowne tualety pań i panów, na 
leiąeych przeważnie do miejscowej plutokracyi 
niemieckiej. Wśróu kosztowny ,~h tualet nie brak 
.bylo różnych strOJów stylowych i fraków ponso· 
wych i niebieskich. 

Nie zgromadZ i ło się tu wprawd:de zbyt wie
le osób, lecz mimo to bawiono się ochoczo i we
soło. Tańce dzielnie prowadz ll p. Władysław 
Getli ch. OchrolI a trzecia, jak sIyszellśluy) zdo
byla sporo grosża , gdyż lubu wiele osób nie sta
WIło się do apelu-nad esłały nal i'Ż ności za bile
ty z naddatkami, a zn. bUloni erkI, kwiaty i t. p. 
rZUCilUO na tace przy wejściu banknoty, których 
uzbierała Się powazna kwota. 

- Jak zwykle, tak i w ubiegłą sobotę , cho ć 

- W sali Helenowa bylo rojno i gwarno. 
Tutaj zgromad z iło się kilka tysięcy osób, a do · 
mina i kostyumy niektóre byly badzo ładne. 
Bardzo ożywiona zabawa przetrwała do dnia bia
lego. Urozmaioaly Ją tańce. 

- (11) Zapowiedziana na sobotę zabawa ta
neczna w lokalu <Liry', powiodra się bardzo do
brze, bawiono się do godz. 9 ej rano. 

(h) l Koła prallowników kolei fabr .· łódzkiej . . \ 
Wczoraj po południu w lokalu własnym praco- I 
wnlków kolei fabryczno-łódzkiej urządzoua byla. , 
choinka dla dziatwy czŁonków tegoż Sto warzy- ! 

szenla. 
Program zabawy byI bardzo starannie opra

cowany i zupelUlo dobrze wykonany przt'z mł o· 
dzież. Dużą zaslugę w tej sprawie polożył p. 
Michiewicz, członek zarządu Kola, który wyuczył 
dziatw~ paru pi t' śni i deklamacyi. 

O godzinie 8 ej wieczorem dziatwa opuśc i ła 
lokal, a starsI I)u ś cili się w wir tańca. Zabawa 
prztJciąguęta się do godz. 3 ·ej rano. 

(x) Bal kllwalerski-kostynmowy. Zwyczajem 
lat ubieglych kom itet szkoty rzemlosl urządza dla 
powi~k~zenia fundnszów do prowadzenia szkoly, 
bal w dn iu 5 lutego r. b. w sali koncertowej, 
pod po w yższ ą nazwą. 

Specyalnie zaproszeni gospodarze dokladaj ą 
usilnych starań, aż e by bal ten nie z a W i ódł tra
dycyi lat ubi egłych i aby zarówno urozmaicaniem 
jak i ŚWIetnosolą. ściągnąl cale towarzystwo na
szego miasta, które w latach ubieglycll bawiło się 
na balach szkol y rzemiosI doskonale. Na balu 
gra(J będą 2 doborowe orkiestry, a gospo farze 
wysilają. się na urozmaicenie i ożywienie zabawy. 

Hank IOWarly~iw !półoziel[ly[b \II WanZaWi2. 
W ClIO raj , o godz. 10 i pól rano, w sali mU ą 

zeum przemystu i roln ictwa (Krakowskie Przedrn. 
66) , oubyIo się pie rw, ze zebranie organizaCy jne 
akcyonaryuszów B. T. spółdzielczych. Zebranie ; 
zagaił jeden z organizatorów rejent Wlncfl uty 
Mł y narski z Kalisza, który w cieply~h słowach 
podni Ósł znacu nie tej imtytul~yi i oddat Ją re
prezentantom u'brania, w celu dalszego pomyśl
nego prowadzenia. 

WiękSZOŚC I ą. glosów wybralli zostal! na prze 
wodnicz ą. c ych pp E llgeu iusz Ziel llls!C1, dyreHor 
oddziału warszawskiego hanku w Petersburgu i 
mecenes August Rauba! z Łodzi. 

Na SekreL8.rZa powolauo p. Cezara Łagie v
sInego. 

W myśl porządku dziennego przystąpiono do 
I"ozwazenia: rogu amiuu ogólnogo zebrauia, ~pra · 
wozdaula biura organ l/. Hcyjllt'go, hud l. etu wydat
ków na pie rwszy r k operacyjny , który prze\ti~ 
?uje 1:V ogólnej slIm io 68,000 rubli, umowy za!o
zyc:e I z dyrektorem zarzątltaią.cym. Po <Iluż
szeJ dyskusYI, zwlaszcza nad pozycyami budżetu, 

Na zastępców do rady: od Towarzystw spóZ
dzielczych pp. T. Clświeki, adw. przys. (Lublin), 
Augnst Raubal (Łódź), Z. Slaski (Ciechanów), S. 
Woyzbun (Wal'sz8:wa); od akcyonaryuszów pry
watnych: pp. Emil Geyer (ŁÓdź ) , G. Jeżewsld 
(Warszawa). 

Do lwmisyi rewizyjnej: pp. dyrektor Bnlew
ski (Kalisz), Cichodd (Warszawa), A. Prażruow
ski (Warszawa), W. Sztromajer (Plock) i B. Szko · 
powski (Warszawa). 

Zebranie zamknięto o godz. 6 wieczorem. 
Na zebraniu było obecnych 254 osób, repre-

zentujących okolo 2,400 akcyi. (II.) 

Z WARSZAWY. 

,. Al'ohidyeoezya warszawska. 
Arehillyecezya warszawska, podług spisu na 

rok 1910, posiada: 
DHkanatów 14, kościolów parafialu ych l ·ej 

klasy 12, drngiej klasy 18, trzecie j 25-!. Kości o
lów niepafafialnych i zakonnych 5'7. 

Księży swieckich jest 529, W tern llOWO wy
ś\vię co ny cu 19, księży z9.I<onnych jest 22, Jai· 
KÓW 2. W roku zeszl)m zmarło księży 9. 

Alumnów w seminaryum metro polita.l"nem war 
sza wski em jest 122, w rzymsko l<atolicl\i ej aka 
demii duchownej w Petersburgu 6. 

S óstr zakonnych w klasztorz'3 pp. wizytek 
jest 14, w klasztorze pp. sakramenLek 1, w Zgro
madzeniu sióstr pod nazwą Niepokalanego Poczę · 
cia N. Maryi P. w S t. ymanowie 36. 

Sióstr miłosi erdzia jest 382. 
Wiern'yt:h pIci obojei archldyecezya warszaw

ska z nowym rokiem 1910 liczy w WarszaWIe 
407,620, ogółem w archillyecezyi 1,820,272. 

W roku z'eszłym archidyecezya wartiz awska 
liczy la ogółem 1,801,884 wI~rnych. 

Z KROLESTWA. 

Źywcem ugotowany. Z Nowo Radomska piszą 
do . :6agtęblil ' : 

W fabryce mebli giętych B-ci Kohnów 3·go 
b. m. zdarzyl SIę straszny wYflaJelc. Uczeń Iw
tlars~d :'\.daJll Amzewski wszedł tlo kotta, by go 
OCZySCiC, tymc7.a~em palacz, zapomniawszy o zllaj
dUH'~YUl Się wewnątrz chlopcu, puścił do kotta. 
wrzaca wodę. . 

'P~'zeraźlJwy hzyk chtopca o pomoc uslys~al 
jeden z pracowników kotlarni. Poczęto szukać. 
skąd glos wydobywa się i wtedy dopiero palacz 
przy l)o muiat sobie o nieszczęśliwym, któremu 
ldllla JJllnut przedtem sam do kotła wejść poma
gał. Po pewnych wy silkach Anczewskiego wy
doby to z ItatIa z popa/'zonymi banłzo Silnie do 
kolan nogami i odwieziono do miejscowego szpi .. 
taJa. 

Zagadkowe zabójstwo. Z Ostrowca donoszą: 
W dnIU l b. lU, spelniono lIagadkowe zabóJ-
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stwo na StanIstawie Grabowskim, la~ 33, monte
rze warszawskiej fabt'yld <Perknll>, wśród nie· 
~wyl<lych okolic7.DUści. 

P Juliusz Saski, whścicieJ browaru w Rado
miU, prow auząc tu od rolm budowę browaru i ma 
jąc ją }UŻ [l a ul\ ończe niu, sprowadzi! Ul) montażu 
motorów i niektórych urządzeń Grabowslliego oraz 
Stan isława Modzelewskiego z warszawsk iej fabry
ki Przec·ccbowskiego. 

Obaj monterzy ., dzień Nowego Roku uuali 
się wieczorem un mip)sco\rego teatru na przedsta
wien ie l(lnematograficznE!, gdzie spotkawszy star
szego straźnil\a Piotra Wiensldego, zawiązali 
z uim jlotol'zną rozmowę · 

Po skończonem przedstawieniu wyszli wszy
scy trzel i zaprosIWszy rz (' czonego strażnika cna 
l,ieli:'lZeb , udali się do polożonej w pobliżu re
stauracyi Feh;yi Ruuzlńsldej, gdzie po krótkiej 
libacyl wyszli obaj monterzy, za nimi zas osta
tni-~tr3ż li lk. 

Gdy wszyscy znaleźli się na ulicy, . strażnik 
z wJm.tTZ On)m do Grabowsl<ie ~o rewolwerem za
wolal: "StÓ), bo bttdę strzehd; cos ty za j p den~. 
Grabowski wylękniuny odrzekł na to: "Panie, 
wszak dopiero piliśmy razem ". 

W chwili .tej rozległ s'ę strzał. a Grabowski 
trafiony w oko, padl trupem na miejscu. 

Modzelewsld słysząc strzał i widząc pada
jącego . towarzysza. przypuszczał, że stl'amik 
wy"trzelil w powietrze, a Grabowski zabaWił się 
w symulacyę; ale podbieglszy ja niego i widząc 
krwią zbroczonego - przekonał się niebawem, że 
to struQzna prawda, poczem ratowal się co sił 
ucieczlq}. 

Slrażnik zaś udaj się do dl mu, gdzie go roz 
bro jono i oddano pod dozór pol CYI, aż do ukoń· 
czenia śledzlwa, k tóre jest w toku. 

YV lensll i tiumaczy się, że w ś . p. Grabow. 
skim dopat.rz ył się podobleń~ lW 'l do zbiegłego 
niedav, no z więz enia sarl(!,lmiersk iego niebez pit,cl,
nego j,rZeslępcy l\1llotlza, którego lJoilcya poszu-
l, uie. , 

Bliższe śledztwo rzuci pew nie światlo na isto
tne, obec nie trudne do w~tluruaczenia przyczyny 
zahóJ~twa. 

T E LE G ~ A MY. 
Petersburg, 9 stsc'lnia. (P) Wczuraj, o go-

dL,illi,· 10 ej w!erzore~n, lid echał za granic ę ksu!: 
ź~ Hl'nryk pru~kj. Na dworzec olprow;ldzili k~~(~
cia, NaJjasnlejszy C,'surz, Wielki KS I~żę D~mltl' 
Pawlowlc'/, I świta N.liJaślllPj'z go Cesarza. 

Petel.'s}urg. 10 fi tycznia (p) W('zoraJ w re· 
mizie w p"lacu W iebif'go Ks ęciu Mll,ola,a Mi
l\OlajeWlcza w31,ut.·k nif'osttożnego oocllo ! z~nla 
f'ię z ogniem \\y l u' 1,1,1 benzyna i powst~l pożar. 
W ogl,iu zginęli stars'/,y monter przy S,HI1:il' ho 
dach Wiei \11 go Księcia i sta n ~ret Ogień prze
rzucII się na sklad, w którym chowano srebra 
rodZ inne Wlelkiegu K31ęcla i na da lsze zabudo
wania, udalo Się go jednak umi ejd cuwić . Sptonę.ły 
wsz~s kp pUW07.y. samol'hody, bufe t, kredons, 
dwa pokOle dla slużby i pralma. 

l' tersburg: ! O stsczllia (p). Wczoraj woda, 
wydobjw, ,ąca się z pęknięteJ qHy wodociągo
wej (glownej linii ul. Stpalernej), podmyla wę
giel Cer k II i oficerskiej szkoły ka walt'rYlskiej. 
Bruk nllczny zapadl się na glębokość 2-ch s~żni. 
Cerk iew podparto belkallli. Dziś p07. iom ulioy 
oSladl i c ~ęśc ściany cerkwi runęła Przedsię 
WZięto środki w celu zapobieżenia dalszemu wa
lemu . SIę cerkwi 

Pet!;rsl urg, 10 sty cznia (P). W sa li aleksan
dryjskieJ dumy miejskiej otwarto uroczyście trza
ci zia'7.d psyclJlHtrów rosy.i~1<ich . :Mowę wst.ępną 
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wypowiedział akildernik BecLterew witający rów
niei delegatów: czeskiego Stowa.rzyszenia le
karzy. w osobie profesora FOl'manka i przed
stawicieli Moraw, profesora Deleueka i doktora 
Skopa. WypełniaJiłca salę publiczność przyjęta 
powitanie olda kami. KOUI wypowiedzial rf:Jferat 
na temat ekspertyzy psychiatrycznej i ustaw obo
wiązujących. Odbyly się vvybory prezydyum: na 
prezesa wybrano Bech terew3, na towarzysza pre
zesa Czeczota; nadto wybrani zostali: Beren
sztein, Formanek i l'Ilaksymow. Liczne deputa
cye złożyli zjazdowi życzenia; otrzymano dużo 
telegnmów. Przy ZjeźdZ i e otwar to wy,tawę, zaj
mującą cztery piętra )nstytutll psycho neurolo · 
gicznego, pos więconą ochronie zdrow la ps ychlcz
nego, 

HlJls'n~fvrs , 10 stycznia (P). Wyższy są.d abo 
sIei i inne instytucye zaczęły przyjmować do
kumenty bez stempla. Z tego powodu gazeta 
"Nyapressen" pisze: Zatarg ten dale sposobność 
naszemu narodowi rozwinięcia najenergiczniej
szego oporu na gruncie prawnym. Obow ią-d{ iern 
naszych władz i osól> prywatnych jest nieza
chwlauie stać przy prawach, danych naszemu na
rodowi. 

M ńsk Litewski, 9 stycznia (P). Miejscowe 
Towarzystwo rolnicze zgodziło się pośredniczyó 
w dostarczani u ludności w 10ściańsk1 ej narzędzi 
rolniczych i nasion. 

Budapeszt, 9 stycznia. (Wl.) Kon(erencya 
d·ra Lukacsa z Jasl.h"m skuńi'zyla się fiaskiem. 
Justh oświadezyt po niej , że jego partya nie u· 
chwali gabllletowi Lukacza prowlzol'yum budżeto 
wego. 

Londyn, 9 stycznia. (Wl.) Potlczas zgroma
dzenia wyborczego w ratuszu Sto George we 
wschodoiej części Londynu, w sCJ:;ku zapadła się 
częś6 bndyni\U. Jedna osoba zablta, 7 cięzko 
rannych. . 

1eh'11n, 9 stycznia. (P) Gabinet minis trów 
na nadzwyczajnem posi euzen u medzyll'u zapro
ponował ro zbro lc Ldajów, z warUnlClell1 aby ci, 
którzy mają ochotę, Ulogli wstąlilC do formowa 
nego lIa nowo wOJs ha regularnego. 

Praga, 9-1 \ W 1.) Konfe reucya nlemioeka rozpo
c zęta Się wczoraj przed pO luduiem, w kasynie 
niemieckiem. Wśról uczestulków konferencvi nie
ma jeduomyślnosci co do zultoń ·zelWI. ohstt'll l\eyi 
w Selmie czeio!l.im PrzYi,uszcz~ją więc, że WIJ

bec tego do powzięcia ()bo\,iązują(~oj uchwały nie 
przY IJzle . a dysl"li:lJa bęuzie miara może cha
'fakt,e r Więcej infu, macy,jlly. Od wyniku tej kon 
ferencyi zale i:y d~:sla alccya l'l~ądu w sprawie 
urncllorn eria S0jmu czesliiego. 

Budal Jut, 9 stycznia (WI ) Lukacs odroczy1 
swóJ wYJllzd do Wiednia zuowu na dziel.i lub dwa 
bo napotyka na coraz to większe tru luości. Pro
wad,,\ ou dai ej rokowaula z Justbe ll.l, który, jak 
uotąLl, stano \Vczo Się opiet at. 

Bud"lleszt, 9 sLycznia tWl.) Odjazd dr. Lu-
1 kacsa do Wleunia doznał zwłoki, gdyż podjęte 

kroki nie zo~taty jeszcze ukończone. Ukonstytu
owanie gabwetu je!:!t JUż dokouane, ale wskutek 
wrzeula w parLyi Jnstha, nastąpHo nOwe zbJlże 
nie z Justhem i LUhacs w tym kierunku zuowu' 
podjął 101(Qwan' a. Justh nie chciał z początkn 
n iC o tem sly~zec, ale wl ększosc jego partyi 
sl<tonila go uo rokowali z Ln kacsem. 

Z o§)t~tniej ch w.rilii. 
Berlin, 10 stycznia. (Wr.) Znany zatarg rzą

du praskiego z biskupami iVIetzu i Strasburga 
wywolał oburzenie ludności katol ickie j w całej 
Alzacyi i Lotary ngii. Wczoraj odbył się z tego 
powodu w wif'lu m16js wwościach tych prowincyj 
szereg zg'l'omadzeń iodowycb, protostulących prze~ 

l ciwko uciskowi narodowemn i wvznan 'OWI"IDi1 , ia· 
r. + 

3'ł6 

ldego doznają Alzacya i Lotaryngia pod panowa
niem pruskiem. 

Rząd stara się zatarg załagodzić, z powodu 
coraz jaslu-awszego manifestowania przez ludność 
alzacką swych uczue dla Francyi. 

Berlin, 10 stycznia. (Wf.) Wczoraj zachol'o
wal w Berlinie przybyły z Petersburga uiemiee, 
z silnemi objawami cholery. Poczyniono natych
miast rozległe środki ostroiności. 

Londyn, 10 styoznia. (WI.) Wall<a wyborcza 
w Anglii przybiera formęniebywalą. W tym ty
godniu odb~dzle się trzydzieści tysięoy zgroma
dzeń. Stronnictwa mają do dyspozycyi trzysta 
tysięcy agitatorów. Wszelkie prawdopodobiellstwo, 
że liberalni stracą pewną część mandatów. W I,aż
dym razie będą mieli w nowym parlamencie wi~
kszoŚć. Coraz bardziej ujawnia się przekonanie, 
że uiaIDcy popierają czynnie IiberaZów. Pomimo 
to lil)era to wie obecnie zmien i\i taktykę o ty le, że 
w programie pracy parlamentarnej umieszczają 

dalsze energiczne zbroj enie fiaty. 
Berlin, 10 stycznia. (WL) Zamachy na poli

cyę berlińską są coraz częstsze. Dzisiejszej nocy 
strzelano do konnego policyanta i ciężko go ra
niono. Sprawca ujęty. 

BerLD, 10 stycznia. (Wl) Wczoraj na dworcu 
Lerteńskim w Berlinie najechał pociąg pospieszny 
na towarowy. Dwie osoby raune. 

Konstantyllopoł, 10 stycznia. (Wl.) Wczoraj
sza audyencya Hakki-beja z sułtanem, zaraz po 
przyje%uzje do Konstantynopola, miala charakter 
baruzo serdeczny. W edtu~ ws~elldf'go prawdo
podobieństwa uua się Hakki bejowi utworzyć ga
binet. 

Berlin, 10 stycznia. (W l.) Dz':siejszej nocy 
w Berlinie przy Landsberg stras.3e, okolo 20 osób 
rozpoczęto m i ędzy sobą bójkę na noże i rewol· 
wery. 10 osób ciężko ranionych. 

Berlin, 10 stycznia. (Wl.) Wolnomyślua pra
sa niemiecka oburzona jest faktami, powtarza
jącemi się w ostatnich ozasach systematycznie, 
ie . w prooesach sądow ycll, pl'okuratorya od świad
ków żąda objaśnienia przf>kol.lań polityc·znych. 

Katow,ce 10 stycznia. (Wl.) Za glosowanie 
na kand ydaLó w bloku poli\ko centrowego w ka
towicach z i\czynają. stusować represyę także 'pra
codawcy prywatni. SWleio w kopalni kSięcia Hj· 
benlohe wypowiedziauo za tu miejsce aSyiltentowi 
i zapowiE'dz iano wypowiedzenie trzem funkcyo
naryuszom. 

Berlin, 10 stycznia. (Wl.) Chińska komisya, 
bawiąca w Niemczech, udała się wczoraj do za
li!adów Kruppa w Essen. Lecz pomimo usil nych 
zabiegów, chińczycy nie poczynili obstalunków 
wOJennych. 

Pi~t;r;kowska Ni 192 (dawniej M 200) 

LECZNICA ZĘBOW 
M. Riesnik-Epstein. 

Plombowanie i wyjęcie zębów bez bó~u. Spe
cyalne laboratorYlllm zębów s~tucznych 

i złotych koron. 
Reparacye i przeróbki sztuczno zębów napoczekaniu. 

Geny bardzo przyst~pne. 2596 

larzą d 2 -kl. Szkoły A. T U C hol ski ego ~!!Y!~.,J,!~y,~~.n~k l!!O~i!~ !ła~~:~!'i~f;"~':I.i ~!.~z~z=~:~ch 
i oddZiałów przilffivsłowil- r l! " odzi nlniczych artystycznych n' bardzo dogodnych warnn 'tach t oleca kanarki, ptaki ozdohne. klatki ptasie, pias ek do 
,. J. 't , • • Te 'en odpOWied ni pod założe ni o fJvsypywania, akwarya. wleikl wybór ryb ozdobnych, 

przy lodzklem Towarzystwie Pozycz!<owo-OszczędnosclOwem WIlii. Wladomośe w n.t{O?;WOJll piasek neczny, rośliny wodne I sieci. 
Okazy wspanillle ptakÓW wypychanych są do sprzedanIa. 

niniejszem zawiadamia, że egzaminy w8tępue noworoczne odbywl\ć się u p Musiah lub w domu przy \\!\ 18 są także ptaki i zwierzęta do wypychania. 54-3-1 
będD,' w dniu 11 stycznia llHO roku. lekcye zaś rozpocznł\ s'ę dnia ul t'r?e'o.7.d 47 m. 14- 2~OO _. _"..;. ... _ li ___ ..:..-__ :.-______________ _ 

12 etYcznla 1910 rObku. - po ~la.JY przy.g~toś~wczej ts~ępnlej s~ ko~a . "'**~:~~Z~8 --;Z;;~I~;~t;~= A t' l Poleca: LaboratorIum St. Górskiego,Warsz8wa 
przy;muje dzieci o ojga pici ez umleJę no CI czy amII pIsanIa I wei nleob" ',.noścl W Łodzi. życza,- ~ 
W wieku. począwszy od lat 7 lu . I a o Leszno 12.-Nagrodzony na 5-lu wystawach 

Szkoła ma na celu nruntowne wykształcenie ogólne, cy pointo: mo~ ae się o letnioh za skuteczne i hygienlczlle dziah'lie -
I:J f mies~k .. n ach 11» hld.vło- tylllolowy proszek. elik.lr i pasta do ctySZ· 

rozbudzenie smaku estetycznego i jednocześnie achowe dzu, raczą SIę zgłosić do W Dej czcnll\ zębów l konserwowauia dzląsef, 
uzdolnienie młodzieży· w obranej specyałności. " l Jiegluy Kaptanskl ej, Dzielna 28 odznacz" się silnym aromatem, dezynfekuje 

łHiz,zJch Illform6cyt udzl,ell\ oraz zapiS lraDdydatow do sz.koly międ zy 11- 12 rano I 1-4, po po! i odświeża jl\mę ustną, chroni zęby od 
f osób, życzl\cych sobie pozostnc czlonkl\m! StoW!\n:yszenla U dZl!'l'o· Adwokat przys (l rzedwcze3nago próchnIenia. i bólu, dając IUl zdrowy i bla ty w y'gląd. 
wego Szkolnego, przyjmuje kancelarva sZkolJ w Łodzi l przy ut. '68 Berna. rd Birencweig l Ceny: proszku 20 l 35. kop. , eliksiru ~O I !i0 kop. pasty,_ 20 kop 
Andrzeja w domu .MI 58. m 19. ~4--3 I ~;:.. ._ _ ... "" Ząda6 wsz~d;ue. U~O -30-18 
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A' A' A' Wy ezdzi\]ąc sprzetl8.m 
• • • meble z kilku poko-

jów tanio: Kredens , 12 krzeseł, 
stół, otoman e, szafy do ubrania, 
2 lóżka z mllteracami, bieliźniar
ka z lustrem, toaletkIl. szafki 
nocne, umywalnia z marmurem, 
biurko, biblioteka garnitur mebli, 
trema, obrazy, lampy I różne dro 
biazllI S7.kolna 23 m. :l. f>261 32 

Buchalter rutynuwr,ny p slukl! ' 
Je zaJęcl1l w godzinach poza

biurowych. Wiadomość w 10m
b~rdz'e, Piotrkowska 69 8333 
DO sprzedania fortepll'n, cena 

nmlllrkowana. Główna 59 m 6. 
102-3ŚSl 

J bst clJiop,ec l:I-laLnł uo Uill le:sz 
czenla pod opiekę porządnej 

rodziny chrzsścljaóskiej Oferty 
proszę skradać w Adm nistracy ! 
.Rnwoiu· poi H. B ' OQ-3 -2 
K artutle SprZ~ l! aJ'ł, W doorym 

f!atunku, na korce lub ćwia r t 
kI. Ulica Jullusz/\ ]i U w skle
pie. 1<16 -3-2 

PO~:lUkUJ\l UllaJ~cu 110 S.il pu 
oSCiba mloda, zMiąca dobrze 

handel Oferty uprasza się skla
dać W "RozVI' OlU" pod Z P 

90-4--3 

Potl':.&tlbua prn;uwa.c~lIa. .Pr.tę
dzalnianll 56, pralnlll. 9733 

POSZUKUJę posady Kasyerki, ek
spedyentkl, kantorowej lub bu · 

fetowej, posie d!lm świadectwa. 
Oferty w Admlnlstracyi .Roz
woju· dla M P 147-1 

Pokój przy rodzinie. przyzwoi
cie umeblowllny, dla kobiety 

z utrzymllnlem lub bez Piotrkow ' 
~k" 132 m 10 92-4, -2 

PrZybll\kal SH~ pieg. wyzel, czar 
ny z blllieml i żóJ'tami latamI. 

Otiebrać go możnn: Skladowa 34, 
stróż wskaże. 127-~-2 

H geczy rózne (10 spr!.edauia, 
szafa, stół. otom'\fifl, Justro 

tremo I lune. PlLsaż SzulclL 16 36 
m 14, 'llfl-2-1 

S przeo!lm kawl!lfnię z dwolllllo 
ollardami I z calem urza,dze~ 

niem, zd!ltnem na plwl!lrnię. -
Ulica Szkolna )fJ 19 H4,-S 1 

S klep duzy z miaszkaUlem do 
I sprzedania ZllrllZ, eg7,ystujJlrcy 

12 lat. Kuplę_dom w Łodzi za 
6000 rubli. Franclszkllnska 60. 

J202'2 

Sklep spożywczy i dystrybucyJ
oy w dobrym punkCie z po

wodu zmIany Interesu zaraz do 
sprzedania. Skllldowa ,'Ni 16. 

]SO -3-2 

Sumienny w Sile Wieku, przYI
mle jakiekolwiek zajęcie. Mo

że dożyć klLucyę Wiadomość 
w A.dministracyi .ROZWoill". 

104-2-2 

20-0 - tllbo 2500 rubli CI.JC~~ 
pożyczyć na pierwszy 

llumdr hypotekl. Wiadomość w 
Admin ~Rozwoiu". 90-3-3 

Zagubtone dokument,.. 

Klara Hertel zlIgublla kartę 0:1 
paszportu, wydaal\ z fabryki 

Hlrszbe"i1a i Birnłlau'Da. 118'32 

LUd,dŁ{ tl~leKotd. Ilagub.l kartę, 
wydanl\ z fabryki Wojdyslaw

&kiego. 119-3-2 
Plac i domek Jes1 ao sprzeda

nia I warsztat zdatny do każ- M leczysła.w Duchenskl zaqubJl 
dego facbu za pr~y3tępn1l. cen~. paszport, wydany z gminy 
Bliższa wladomośc w Admlnt- Wysokie, powiatu konlń,ktOgo, I 
stracyi "Rozwo u". a':'l-3-1 g'lbernii kllliski~l 110-3-2 

PO~Ó) umebJolVl$ny zaraz tlo WbnySlaVia GJlotek zagublia 
wynajęcia Juliusza 42 róg kartę od paszportu, wydana, 

Prz!'jt\Zl1 front I pfęt-o J33'22 z fllbnkt S~be!blera 86-'\-3 

P0h.ÓJ wspolny prJy 1\ dowi~ zaglDąl paszport no. \mlt~ J.'dary 
dla panienki przyzwoIte] janny Niewladomikiej, wydany 

skromnych wymagań Przeiazd z llmlny Barczew, powIatu 81e-
~ 32 m 3. 5l71P3ś3 radl.kleg .l. 87-:i-3 

PracuwulI~ ~nl!:l\ln 1 kustYUlllów, Z a~lnąl paszport ua Imię tlLa-
ul. Gtówna 51 m. 7, II plę- ' ni lawa ZlUters~iego, wydany 

tra. 50-4-40 ' z li m ny Brzeżni. 89-3-8 

alenty 

Zaglna,ł kwit od paszportu na 
imię Zys;:muuta Szajdlera, Wv 

dany z fabr Sl'heiblflrfl. 96'S'a 

Z IIglnąl kwit od paszportu nil 
-Imię Feliks" Jamaczyka, wy 

dany z fIIrr. Gpvera 9:ł-'l-3 

Za>( , nąi pasz{Jon na Imię Ma 
ryanny Niewiadomsklej, wy

dany z Górki Pabhmlcklel. 
140-S 1 

Za4 1nęla I<IHLli od paszporLu I 
cztery świad e cLwa na imię 

Antoniego JętJrzejczllka. wydMa 
z fabrykI Hirszbarga i Wilczyń 
~klello 141-1 

Za\( lDąi rewers in bl!lnco na 
100 rb., wystawiony 11a imię 

E Riedel I M. Rledel. Ostrzegam 
przed kupnem tl\kowe?o. 1~9 3 1 

Zaglnęb kartl\ od paszportu nIl 
Imię Jana Bogusiaka, wyd.ana 

z fabryki Gustllwa Schrejera. 
1\4-1 

Zaginęt!\ karta od p'\~zportu na 
imię MarYllnnv Schmidt, wy · 

dana z fabryki Teodora Setlerll 
143-1 

ZlIglnąl Ulle& WOISI!:OI'tY na IIn ' ę 
Antoniego Tumlnsklego wyda 

ny przez wojenne~o naczelnikIl 
powIatu kutnowsklego, guberni! 
warszawskie l. 113-3 -2 

ZagiUlltl bilet WOJskowy, wydany 
przez wojennego naczelnika 

pow atu lęczycklego na imię Ja
na Bn bańs'dł'!!o 111-3-'; 

Zag :nął 
akt reientalny I kwit asekura 
cy'ny na Imię Anton ego I Anuy 
Lech, wydl'lne przez re anta Dl1-
llie J ewićza. Ostrzega Się, gdy" 
t~kowe są nieważne 

57 - 3-2 A toni Lech. 

ZMaz poszukulę pracowitego i 
solidtl l'go ogl"odnik.łI mojąceg 
praktYkę zlIrówuo w handlowem 
ogrodnictwie, jako też w hodo 
wantu kwiatów w oranżerYlIch j 

. wlazan'u bukietów oru,z w obcho 
! dllenlu się z drzewami owocowe 

mI Wlodzlmierz Matlatko, ~ 
w Konstu.ntynowle pod Łodzią ~ 

Zagubio .... 
świ\\d ctwo l.l\ll \!;:~nlowtl XI 70019 
n!\leża,ce do prze~;lkl Ł6dź·ł!'abr 
JurJew )i 432379 z dnia 9/2"1. 
lli&rCo. 1909 r. na sumę rubli 2ÓO 
kop. 24: jelit nieważne I bezwar
tościowe. Akc Tow.Wyr. Bl!.weln. 
Helnzla i Kunltzara 69-3-1 

LEKCYE 
języka polskiego i francuski t>go 
dla dzieci oraz osó b dorosłych 
Metoda ubtwiona Tl'>ID też ill ·. g 
zgl&szać się osoby z zaniedbali a, 
edukacYI\. Długa 83. I piętro 

95H-tl-1fl 

50-IO~ rb. dam za wyrobienie 
posady. Skończyłem 2 ... letnią prak ... 
tykę magazyniera. .M.ogę objąć 
posadę magazyniera, pomocnika 
ekspedyenta, inkasenta lab jaką 
inną biurową. Kaucya do 1,000 rl>. 
Znam języki: polski, rosyjski i w 
części niemiecki. Oferty uprasza 
się składać lP .. Rozwoja" pod 
.. .M.agazynier". 2874003 ... 1 

PIERWSZA PIEKARNIA l\lECHANICZNA 
Juliusza M 14. 

Trzy razy dzje~n:e śwież.e buł .i= o godz~ni~ 6-~j 
rano, H-ej rano i 4:eJ po po.fudniu. Ch .eh ~u9k. zyID', 
słod :.!Iwy, taki sam Jak sprowadzany "MoskIewskI" po a tur.p
funt, we wszystkich sklepach i w f Ui przy ul Piot,.kcn .. • 
rak, ej Ma 76, obok cukierni W -go Roszkowskiego. 

Z wysokiem puważaniem 

Walenty Kopczyński. 

masy upadlości lódzldej firmy "Alt er &: Walter" z mo
cy art 512 Kod Randl., zawiadamia wszystkich wierzycieli 
tej masy, że S ,d Okręgowy PiolrkoW3ld wyznaczyl ter
mi,. Gstataczny ctteromiesięczny do sprawdtenia pre
ten'ly.i do masy; że sprawdzenie odbędzie się w obecności 
Sędziego Komis1lt'l.a i Syndyka, w kallc f' laryi 2-go Cywil
nego WydZIału Piotrkowskiego Sądu Okręgowet">o, gdzie 
wierzyciele stawić się winni osob ście lub przez pelllomo t: ni
" ów, z dowodami pretensyj swych, w dniu 20-ym kwietnia 
(3 maja) r. b., o godz. 11 ej zranai że wierzyciele, l\tórzy 
w tym terminie werzytelności nie spra·wJzą. podlegaci będą 
skutkom, w artykułach 512 i 513 Kod. RantU. przewi
dzianym. 

SYNDYK TYMCZASOWY 
Adw. Przys. Józef ł.as.d. 

Łódź Wschodnia Xl! 15. 71-1 

PRZEDSTAWICIELE EKSPLOATACVI 

Rzeźni Gromadzkiej 
na Bałutach 

niniejszem zawiadamiają. pp. obywateli Balut i Żubardzia., 
iż osoby, chcąc e nalt'żeć do maj ącego wkrótce ?'organizować 
się Towarzystwa udziałowego ek~ploatacyi rzeźni gromadz
kiej na Balatach, mogą skbdać deklaracye swoje wraz 
.:: sumą przez SIebie zadtklarowaną w Baluckielll Towarzy
,;twie Wzajemnego Kredytu, ulica Zgierska Xl! 64 

Najoiższy udział 50 rb. 72-3-1 

"TERU" &:::~~:'::'1. "' == Podróż Renem 
.owu. serya w 50 obrazach od 8 do 15 stycznia: OBobli lVoscl Mo. 
!!uncyi, Koblencyl, KoloniI. - KIlmień Renu - Ruiny Fiirstenbergu. 
Słynne skały Loraley. - ::lkala smocz"" - Ruiny God.eaberg.-

Katedra w Koloni\. - - Sredniowitlczne zllmkl Raubriitterów. 
Wstęp J5 kop, młodzież 10 kop. Otwarte od lO r· - 10 w. 70 

~ .... ~.qa. .... ~ ........... ~ ... 

Tra funkowo jest do sprzedania 

maszyna do szycia. 
Piotrkowska 22, stróż wi'ikaże. 2376-3 ....... .............. ~~ ...... ~.....-~...,.~ 

Smaczne i zdrowe Pieczywo 
jest tylko w piekarni 

R. TRENI{LERA, ul. Cegielniana N!! 67. 
Chleb lila sposób m,Gskiewski wyrabiany przez specya
listów fachowych. Ozystosó! buiena wypieku gwarantowana. 

Filie: Plotrlrcw~kl\ 116, Orlll 8 I PrzejaZd 50. ]568'100'44 

RACOWNIA GORSETÓW 
L. Brulińskiej i S-ki 

dawniej WISNIEWSKIEJ 19.4 

WARSZAWA, Królewska 112 5, ======== ==== Łódź, Piotrkowska N2 130, parter, m. 14. 
POLECA Gorsety wykonane według najnowszych modeli 
,aryskich od najskromniejszych do DalwytwlJruiejszych z ma

tpryalów krajowych i 7.flgraoicznych po cenach nmhrkowanych. 

V-te lódzlde Towarzystwo 
Pożyci owo .. Oszczędnzściow8 

(Piotrl~o"'''''ska 37) 
przyimnje członków, 
udzlel'ł pożyczek, 
przyjmuje wkiady oszczędnośeiowe: 

na rachunek bieżą('y, 
na lokacyę terllJinową, posagi l t. p. 

placąc od 4 do 6% rocznie. 
Wszystkie operaeye zwolnione od opłaty stemplowe). 
Biuro otwarte w dni powszednie od 10 do 2 i w po-

niedziałki, cz<wartki i soboty od 5 do 7 wiecz. 26li7.6 



8 ROZWOJ. - Peniedriałek, dnia 10 stycznia 191& r. .. 
n m l 'I, , I Potrzebny jest 

145. Piotrkowska naprlllciw ulicy ~wanDelickiej 145. ur. "&!,~!u. ' aBInB~1 'S u b .. e · 

O[~lni~ znana lecznica ChD ~~ l~Mw 
4211 

lekarza d-ty H. Pruss. 
Leczenie, plombowanie i wyjęcie ząbó fi bez bólu. 

PlOTRKOWS!{A 108, II-e pIętro 
od ~ - 6. 

Choroby dzieci. 25~7 

Dr. lofja Garlicka 
mieszka obecnie 

N""'fOt l (Piotrkowska 126) 
UUlV Telefon 10_14. 

Ghnr. kob,ece, Al<uszerya 
9 10 rano. 4-6 po pol 1997r 

branży kolonialno- winnej, ze 
znajomością języka n 'emlec
kiego. Zglaszać się: Nowy 
Rynek .Je 5, do M. Łuby. 

52-3-2 

I Ból głow, I Migren'l 
natychmiast USll wa 

Migreno-Nervosin 
~pe~a)ne la~oratOryUm te[~ni[lne do wprawiania sztucznych ZębÓWB 
~peeyalność: plOiU by porcelanowa pl mby zlote, zlołe Eleganckie 

korlIny , zlote mos ty (sztuczna zęby bez podniebienia) n!O!:.:~~!~~my 
Repe;-acye i przeróbld sztucznych zAbów NA POCZEKANIU. do wynajęcia. A- Sznajder, ul. 

I Bezwarunkowo pewny i Ule-I 
szkodliwy roślinny srodek. Z~-
dać w aptekach I skI. aptecz, 

I tylko oryginalnyoh prosz
ków po 10 k . szt. - Pudełko 
1.20 k. Glówn. ekl. Tow. AkC'1 
L. SpieRS I Syn 276' r I 00 

" A.nnrzeil\ oM l. 294~ 10-3 

Gab' 'ł et p wa~ny leKarZl a-ty H, Pruss znajduje s 'ą p "zy leczniczy. Wa:;'lle dla .Pan! 
i- Fryzyerka damska ~EugeDla· 
~ Ka towslca, Zachodnia Ni 28, 
~ poleca Sz. Paniom w Łodzi S i okolicach postiches i podM 

...... kladki, warkocze i loki dla 
~ upiększenia fryzury. Fryzaje, 
~ czesze po dł. najnowszej mody. 

"i3 \Ilyaczam apinania naj nom .. 
g' szych fryzur w 5M iu lekcyach. 
~ l\bonament na miejsca i w 

Kinematograf 
Orjon w Pabianicach z motorem, 
kompletnIe urządzony, natyeh · 
miast do sprzedania. Wiadomość 
na miejscu fi5-2 

~ Uwagal! C ny bardzo nizki ! Uwaga!!--

Dr mad J lsyberg 
po wieloletnich studyach I prakty 
ce w kllniklloll Wiedeń lkloh, osladl 

w m Łr, dzi. Krótka Ni 5. 
Choroby weneryozne, mitU, 

płCiOWI!, skóry i włosów. 
PIlnowie: 8-11 r, 5-8pP·; panlp 
31f,-4,lf,: TlIAdzlele 9-1 . 1489 

Dr. Feliks Skusiewicz 
Choroby sil órne i weneryczne 

Andrzeja 13. 
Przrmuje od 9-101/, rano i 

od ł - 8 po pol W niedziele l 

święta od g 10-] 507-

Dr. med. 

AllkllD~u FABIAN 
ul. Hzgowska .M 3 (róg Gór 

nago RynkU) 
ClIoroby nerwowe i wewnętrzno 

1)0 lO rllno I od 4-61/ 2, 2t5 1 r 

Dr. L, PRYBULSKJ 
CHOROBY SKORNE. WŁOSOW, WE 
NERYCZNE (syfilis) I MOCZOPŁCIO 
WE (endoskop i cystoskop) I NIE 

MOCE PŁCIOWE. 
Ul. Południowa .MI 2. 

powrócił. 
Przyjmuję od godz. 8-1 r_ I od ,-8 W., 

panie od ó-6 po pol. 142Q-r-

Speoyalista Clhorób skórnyoh I 
włosów, weneryCllnych oraz 

niemoCly płCliowej 

D~ SI. LEWKOWICZ 
Leczenie elektryc~ności~, elek 

Lrycznym światłem 1 masażem 
WlbraCYJn ym. 

Badan;e krwi przy syphlliale. 
Zaohodnla 33 tobok Lombar. akc.) 
Przyjmuie od 9-1 I od 6-8 W·, 
w niedziele od 9-3 Dla pań od 

5-6 wlecz lUr 
t 

Dr. L. KLACZKIN 
Konstantynowska 11. 

Syphilis. skerna. waner •• 
choroby dróg moczowych. 
Przyjm. od 8-1 rauo i od 5-8 w., 
dla dam od 4-5. W niedziele i 
święta tylko do 1 rano 746-r 

Dr.. S. SZNITKUID 
Srednla ]i 2. 

Choroby .kórne ••• ne
ryczn. i moczopłciowe 
Leczenie elektryzaoyą Imasatem 

PrżYJmu . e od g. 8-11 ranr' . 
od 5-81/. wlecz. <\69-r 

Dr. S. KANTOR 
SpeClya lista ohorób skórnYClh 
(Wł08ÓW) weneryClznyClh (sy 

phi1is) l niemocy płCliowej. 
Krótka -*4. 

Przyjmuie od 8-2 r. I od 6-,) 
wlecz .• panie od 5-6 pp. 1816 

Dr, FRANCISZEK 

KOZIOlKI EWICZ 
( Senior) 
slarszy 

Piotrk~wsk. 101 

~horoby wewn~trzne, dzieoi 
l kobi8Cl8. PrzyjmUje od 8-11 r. 
od 21/,-4 pp. i od 71/,-9 w. 1426r 

DR Ignatiew 
Spacyaliata chorób 

uazu, nosa i gardła 

ulica Konstanłynowaka N~ 11 m. 5. 
Przyjmuje od 11~12 rano i od 
5-8 wie cz. codziennie. W nie
dziele od g. 10-1 w południe. 

l n54r 

domach. Podczas zamknięcia 
zakłada-przyjmuje w mieszka .. 
niu prywatnem, al. Zachodnia 
Nil 28, m. 2. 2 ~47 11)16 

Mieszkan~e 
z 5 pokojów do wynajęcia 

Widzewskl\ 8S m. 8 44,-32 

Ważne dla am ato-
pów kanarkówl Duia .. :.~ 

Dwa garul'furkl' mnbll" i~z~m ~yt~~!!ę~:n'!rk~~ .l'~. 
Ci. ł słynnych od lat wielu w t t \ 

otomana, s.!:ez long, lustra, dywa- i Ł1dzI 1 okolicy. Pozo8ta;ę !!" 1 
ny portyery do sprzedania do 151 tylko dni kilka w hotelu <~ 
stycznia. Zastl\ć można. do g 10 Rzymskim, Mtkolajewska 59, A. 
zrana I od 2-3 po pol Nowo- Heilscber, hodowca kau'\rttów z 
Cąll' l eln ' a',& 27 ID H 61"-3 - 2 Wroctl\w1a 61. -3-2 

Filtr Pasteryzator Mallie. 
Nlljwyższe odnaczenle na wystawach wszechświat . 

niezOedny W kaidem go!podantwie. 
J ed,ny aparat OC1.yszczający wodę od wszelkich 

nieczystości oraz zarazków chorobotwórczych 
ŻĄDAĆ WSZĘDZIE. 6-10-1 

W) 18,Czny przedstaWiciel: Józef UNSZLlCHT, 
Warilzawa, Koszykowa NlI 35, tel. 7-70. 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
~. . _*i • twe L&~ 

C!~;Jp~~~~~~,I~!t! Te~oroczna moja wyprzedażE 
pr~J~~:j:'~'!::~!Pf ~-1ffi = IIIgkazUje nadmiar nilkle eeng następujqcgeh przedmIotólII: ~ 

Dla pań 

Dr. 

EU~Bnia Kerer -Ger8zun~ ~&lt')J Da~skie żak~ety - war:ość ~b . . 2~045.: te:az R.: 11°2
6.:50 ~~ 

CHOROBY KOBIECE I AKUSZERYA , 
Fiolrkows.. 121 Ił .. to" " 

PrzyjmuJG od 9 do 11 raUJ i od ~ Pluszowe żakiety Ił " 33.- • • 16.50 ~ 

D;:~ep~:.!}~~i~ = Kar:k:JOWY :ż.~et ~ ~ :ir ~ ~ ~~~.= ~ 
ul. PIOTRKOWSKA 71 ~ Damskie kostyumy" 15.- to ,,8.50 ~ 

Cboroby serca i płuc~ fA.Y • " ." 25.- .. • 18.- '\J3i 
przyjmuje od godz. 911, - 101

/, r ~ " " "" 55.- • ,,40.- ~ 
l od 4-6 PI>· 54 r eJfn. 55.- .. 40.- .. ~:~ Kotikowy żakiet "" l! 

Speoyalista chorób skórnyoh. Ji 
włosów, wenerycznych i dróg ~ • . . ~ 

moczowych ~ E l S h h l Przyjmuję codziennie od 8 - 1 l!<r nIl c nI e c e . -~ . 
w połUdnie j od 4 - 8 wieczorem; . . 
w niedziele I wś~~,~a od 9 - 2 ~ • - ,- '76- 4 :!~~ 

°It R;~!t ~ Piotrkowska 98. Piotrkowska 98. i~ 
J ,~ _was w .. ~ 

ulica S.-elinie M ~49r Si~~~~~~~~~~tij~~~~~~~~~~\5~~~~~~fir 
Red.aktor odpowiedzialny St. Ląpiński. W tloczni "ROZWOJU", Przejazd Nt 8. Wydll.wca. •• Czaj.w.ki. 
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